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Społeczeństwo, rząd 
a ceny zboża.

Społeczeństw# ma prawo domagać sic ->d 
togółu zicni :an i tych włościan, którzy posiadają 
.młocarnic, by spLesanfie DrzystąpUlil do ^młotu i 
dostarczyli zboża p0 godziwych ceinach, a wiec 
nie wyższych przy pszenicy niż 4-000 mk., a pmzy 
życie niż 3.400—3.600 mk. za. 100 kg. Rldlwcy ma
ją prawo żądać od przemysłowców j kupców, by 
krok w krok za dostarczeniem zboża po gjddiza- 
wych oenaelt obniżył® na«dwrót swoje żądania.

Rząd jako czyńittfc piawoflany do -utrzymania 
równowagi między ’i,ri!teireisam!i producenta i kon
sumenta obowiązany jest w wykonaniu ustawy 
„o1 zniesieniu (Ograniczeń w zakresie obr-otu izie- 
m/topłodiami" ii rezolucji równocześnie z  nlvą dtf-a 
7. i>ca uchwalonych, dop&iować ściśle zamkriię- 
cin granic państwa przed wywozem artykułów 
żywri-ościowych i ureguować obrót i przywóz 
artykułów i iwn- w tmlgnanl eztnych powiatach.

1 jedno i drugie rńe jest jeszcze zrobione. 
Straży granicznej, specjalnej , lrtóraby rtała na 
v/ysr,ikości /ad ani®. n^e mamry. Kordony wcijskcJ- 
we, o :lc sanie sobie są pozs-ta-wone, zadani, 
nalcżycie mie spełniają, fi&rjNa jednał, w wiażniaj- 
szych pmilerach gramczych u wylkitu liuji knie
jowych ii dróg komory celne. Jeśli ich hczba jest 
niedostateczna, można utworzyć tymczasowe 
ekspozytury i lclcrolw nfcom komSr celnych do
dać asystencję wojskową. W .razie zamieszek uS- 
cznycli używa się asytencfil wojskowej, a kiero
wnictwo spł.czywćt wówczas w  ręku komisarzy 
policji. W podobny sposób może być zorgamzdr 
wcny dceór granicy przez władze cywtillne przy 
.asystenci: wośskctwej-

Krążą w ieśd , że min. aprowizacji- tak zamie
rzało sobie postąpić, lecz Izby skarbowe zasta- 
Til ając się brakxm u-rzedn^ków, o-śmi cła ją się u- 
cliylaó od współdziałania z min. aprow. Jest to 
jodem węcej 'carygodny objaw braku współdzia
łania iunkc^mańuszy poszczególnych nifnii sters-tw. 
Brak urzędników! JeśKi chodzi o delegow ani 
kilkunastu urzędników Izby skarbca; ej na krótki- 
przeciąg ozasu, iid można odłożyć do aktów ty 
siące kawałków' o należności skarbowe w grani
cach k ® u  kbron się cbracaiąoe, które, mimo 
spadku y, aluty, bezmyślnie się ściaga-, choć ko
szta papieru większe niż pretensja, a urzędników 
wysłać tam, gdzie ich dziś potrzeba. Jeśli p. pre
zes Iżbyskiarbowej oświadcza; że „to się nie da 
zrobić*1, posłanie mu świeżo ucnwalHnej ustawy 
o emerytach może mu uzmysłowi, że czas wftfeść 
znany ..niebieski papier" dymisyjny-

Oranitce trzeb? ściśle zamknąć, aby uspokoi ć 
zdenerwowaną publiczność, która w  przesądnym 
braku zaufania do urzędników, przypuszczaj, że 
handlarze kupują w całym kraju zboże na eks
port l że zboże masowo mimo zakazu za  ,ramce 
potraJtą wywieść. Chtroblw e mniemrrde, że 
przemytnictwo wpływa decydująco na ceny 
w całej Polsce, udziela się nawet ludziom poważ
nym, boć wczoraj przecież jeden z ken wntków 
lwowskiej aprowizacji m:ejsk;ej w wywiidze w 
..Gazecie Wieczornej"1 potórzył ten fałszywy ko- 

" ntunał. '

Dyktatura finansowa na W ęgrzech.
Specjalny sprawozdawca „Bteri. Tagebł". któ

ry miał sm «obność osobiście przypatrzeć się no
wej dyktaturze finiamsowej -na Węgrzech, wyraża 
się z pełnym podziwem o  osobie nrnfótra skarbu 
Rońamda hegedUsa i nazywa go geniuszem w  sw o
im rodzaou. -Roland Htgediis, pochodzący z  drobnej 
szlachty węgierskiej, zflwczasu poświęcił się za
wodowi bankowemu. Dziś obdarzony władzą dy
ktat -rską w zakresie finansów, spełnia swój etoo- 
iwiązek z wielkim dila k/aju pożytkiem, „Wziąłem 
tekę skarbu — powiodła) Hegedusl i— pod warun
kiem, że przynajmniej rok będę dyktatorem i że 
każdy fenig -pójdzie tam, gdzie go moją skąpa rę
ka skieruje1*,

P-icrwszym jeg-o krokiem był# zmniejszence 
ilości ministerstw i siekretarjattów państwowych. 
„Pokażę moim kolegom — mówił Hege-dii® — że 
ja im nawet automobile sprzedać pd.rafję". W y
datki na poselstwa węgierskie iw Szwajcarii, któ
re pochłaniały 6 rbJjchów koron roczr ie, skreślił 
bez pjirdonu, gdyż — jak się wyraził — minister
stwo sfjfaW zagrattiJkiij^h nie może eboretwać tlą 
nianie wielkości- Natychmiast po objęciu urzed i- 
wamia, wstrzymał wszelki druk banknotów i w 
przeciągu kilku tygodni zdołał op-raccwać główne 
ramy budżetu. To też pierwszy swój rok zam
knął deficytem zaledwie 6 i pół miliarda ker on. 
Ponieważ długi Węgier wynoszą przeszło 123 mi
liardów koTOin, przeto ‘główną troską jego jest 
podniesienie waluty, co mu się już po części uda
ło, albowiem waluta węgierska: poszła o -kilkaset 
procentów w  górę. Na pokrycie deficytu ma He- 
godiis 32 projektów w robocie, z których 20 już 
przedłożył parlamentowi. Głównym szkieletem je
go reform skarbowych jest podatek majątkowy, 
który ściąga bądżti- gotówką,- bądKto iu natura'. 
Każda winnica i, każda łąka jes to b ł -zona, podat
kiem. Nowością swego rodzaju jest podatek od 
tych, którzy nie był' na froncie,. Dcichoidy z tegf

podatku, zwanego frcMito.inyjn, przeznaczone są 
wyłącznie na utczymamift inwalidów. Kto wogule 
nie był na froncSe, ten- p ła d  połciwę dochodu, a do 
•tego pęcfoikrGtiny podałtek majątłaewy. Ni-ezdoto 
■do słu/żby, piacą raz pxta)fek dethodowy j dzie- 
sięciok-itcitny podatek matiątkowy, zwa'menii od 
służby płacą 3 razy docno^towy, a 20 razy ma
jątkowy podatek. Jeże’i w  jednej j tej samej ro- 
(jzaue znajdzie się więce zwotinio-nycl), wówczas 
taiksy wizrasi.ają pedwójn t.

Z tych taks przede lębidrca płaci czawsze po
łowę, a dpróaz tego za każdego wyreklamowa- 
riwgo jeszcze i po 2000 k. dd osoby. Wkłady do 
ba-nków Id 1000—,10.000 opodatkowane są na 5 
proc., a dd" 100.000 pa1 20 proc. Towarzystwa ak
cyjne mają płac-ić 15 proc. tytułem zwolrśeria 
akicjf. Hegtduss planuje jeszcze ośbomy podatek 
majątkowy i dóchodowy, polegający na premjo^- 
wan-iu hccby dz;eci w  rtudżnie.

Chociaż na każdą głowę -wypada 1651 k. po
datku, mimo to zarzadize .la Hege-duss* zcstaly 
p-zt-z ogól przyjęte że źńdzumfieoiem- WszysEKie 
hairuk-i idą mu z pomocą /i udzieliły mu juz n£ 3 
miliardy pożyczki. D# jakiego stopnia begediiss 
pnżyskał ogólne zaufanie, tego dowodżi fakt, tż 
5 byłych ministrów skarbu praystąpłło z n nl &■> 
wispółpracy, a między 'ntmi -jest nawet ibyły gu
bernator banku ausiro-węgierśkiego Po(p<nvrcz. 
Z tegłoroiczneg-a unc-dzaju zamyśla Hegedusr prze
znaczyć półt-oira młjotna toinn na eksport i w tym 
ceju tnają W ęgry już odpowiedni# -zawarte urr^'- 
wy z Niemcami, Włochami, Szwajcarią, Bufgarja, 
Austrją i Polską. Wliele kłopotu sprawia Węgddm
50.000 bezrobotnych i olkoł# 300.000 emigrantów 
z utraconych k o n ;itatów- Ale Negeuiiss wierzy w 
swoją -sECześfcwą gw^-azdę i ma nadzieje! że się 
z n-imi uporaj L K.

P oleko-czeskie  porozum ienie.
Prasa austrjacka i pzeska o artykule „Kurjera L w cw skiego 4.

Wiedeń. (PAT) Dziennik, tutejsze przedru
kowują artykuł ,.Kuriera- Lwowskfjego“ o poirtozu- 
miieniu czesko-polskiem. „Reicusp-clst" zauważa, 
że jest nuędctpuszczalnem wspommać o unjti nad- 
dunajskiej łącznie z W ęgram, wtedy, gdy mówi 
się o porozumieniu s e pciteko-czeskiem. ,,Cesko- 
słow- Republ." omawia artykuł „Kuriera Lwow
skiego" w tdnld spokojnym, a „Prav<> LMu“ za
znacza, że nie może przyjść do porozumjensa na 
warunkach podanych prerez „Kurier Lwowski ,

przedeiv®zyistk!em -bdlwiem wykluczone jest, by 
Ozes1 uznali traktat ryski.

(Słamjwilący przedm-ot ożywionej rmędzyna- 
rndowei dyskusji artykuł naszej współpracowni
czki! p. Ludwiki Gzerneiwej pt. ,,V îdmici porozu
mienia polsko-czeskiego" pojawU się u nas 24. 
z. m. Rćwncześule praskS „Vankov“ w j-frdnym z 
ostatn-ch numerów suresscza art- ,/uigMa, Niem
cy ń Rcsja" — -Red.).

Sowiety w obronie węg. komunistów.
„Warszawski-j Gołos“ donosi, że pertraktacje wjłnych. R^ąd węgierski zobowiązuje się anme- 

w 1-łydze prwadizone między sowjetami a przed- stjcnować 400 węgierskich komunistów, a w -eh 
i stawiicielem rządu węgienski-egf"', dupńowadzo-ne liczbie 10 kctmiisarzy z -ckresu rządów Bel; Kub: 
i zostały do -pomyślnego rezultatu. Umowa rx"czy •— i. pOŁ-wttu. na wyjazd... do ‘RosP.
I się wymiany jeńców wajwakiiififc » za-kiadnków cy-, ’
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Może się przemknąć ki'ka wag1, nów dżós#-' 
'Wie, kUkadzfesiąt for', i podttćść ce;nę w pnw a- 
tach nadgranicznych, nie zmieni to jednak stosun
ków 'targowych w całej Polsce. Niie trujmy sobie 
żyd: a przesadftemt, chyrobllwemi podewtteriiaimi.

Rząd ma obowiązek wykonać drugą rezolucję 
sejmową o zakupnie ziapasu zooża zagranćcżnegó, 
by cbn-żvć ceny rynku wewnętrznego. MiWSter- 
stwo aprowizacji dla braku walut żagrarfoZny-di 
zboża nie kupiło. Mtańśfcerelwo• śkatbu irie oka
zało znoziunrie*"  ̂ należytegl:* dla kcittiecżuośdi ure
gulowania certy zboża- Skarb jest w truunem 
położeniu — to prawda — lecz jak generał w cza
sie bfitwy musi nejedndkirirArtie niektóre odcinki 
osłabić, byle rzucić oddziały pa. najbardztej za
grożone punkty, tak i ' iikntsf &r skarbu powito1 en 
był ocenić grozę wzrostu cen zbrtża i niebezpie
czeństw, mogących na tern tle wybuchnąć straj
ków i rozruchów, co w  skutku właśnie dla skar
bu państwa i kursu marki może być kusztonwiKfej- 
sze roż chwilowy wydatek na kupno 2—3.000 
wagonów zboża.

Oprócz min. skarbu, które zgrzeszyło zanted- 
banifem, sa i inni, ydnowajcy. Państwolwy Urząd 
zbożowy żywi do października górników i klde- 
janzy. Ponieważ nie miał dla nich zbożu zagrani
cznego, polecił koto 18. ltpca podległym sobse 
urzędom zbożowym skupuwać za każdą cenę 
Zboże wewnątrz kraju- Ziemiańskie i organizacje 
handllowc. rolnicze — wedle oświadczenia prezesa 
Klimowskiego na -ankiecie — w ywierając presję 
moralną na swych mtołnków, kupowały pszeplcę 
od ziemian w Królestwie po 5.600 mk., gdy na
gle Państw. Urząd zbożowy zaczął płacić 7 do
8.000 mk. Swem nrórozsąópem wystąp l eniłem pod
niósł ton cenę zbeża w  całym kraju ii rózgi zeszył 
niejako wszystkich, którzy tak wysoką cenę brali, 
boć tr przecież rząd — we własnej osobie — ku
pował- 1

Państw. Urząd zboż. mógł był uarl-nać zwyż
ki. a przynaiirHiej legaihartwainia cen lichwiar 
skróh, gdyby kup-ł dyskretnie zboże przez agen
tów prywatnych, tub poświęoit dwa lub trzy  wo
jewództwa vńa łup swych lekkomyślnych laprclwt- 
^ac^pyęh  poczynań. j ((> , ,r!, ,, -

Wsparcie usiłowań mlinistrą ,przf?Ź
min-jsj^irbu jest konieczne, a jajc mato — jest 
fego w: pófdziąłaria. niech będzie dowodem, że 
na anfiTtedje, która obradowała w gmachu m n. 
skarbu, mimo zaproszenia, We wysłała reorezen- 
tonta.

W wykonainto trzeciej i-eadtocjt sejmetwej o 
udzielenie kredyfti miastom- i kenbuintom na za- 
kumto zboża, komitet ek- Rady miri'stTów pcjedł 
Plcł. Kaeie Poż. udzielić kredytów* dostosowanych 
do zapotrzebowań) a. Otóż mimo w  cizas powa ę- 
tęj uchwały Rady rrrnóslrów normy (kontu, w  ja-
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Wyspa zapomnienia.
(Ciąg dalszyjf /

W yzywał tedy śm'erć na wicie sposobów. 
Szukał jej na potoiwaniath na grubego .zwierza., 
na morzu i w  bójkach, irózygód rrJał dużo. ale za
wsze ginęli i-ffflS. Żałował, że niema ma śWiecie 
wojny. gazeby mógł nadstawo kulom swoją 

■ znienawidzeni ą osobę
Tak płynęły lata.
W ciągu tych lar nurtowała w nim ęrórrtńa, 'i 

poczwar mi idea, żłobiąc sobie ujście, jak podziem
ny potok. Przebijała się ku świadomości i zale
dwie zostaw ia poznaną, cofała się w głąb, na 
duo duszy- Pnzyeichała, ale nie gasła niigdy. Zja
wiała się we śn-e, jako jedyny ratunek, wybu
chało w  chwila rozpaczy, jak straszliwe przekleń
stw® i sprawiała ulgę, jak to bywa , gdy w ma"1 
głym bólu człek zaklnie bezecnem słowem. W ro- 
zu-ntnera, opaatuwaroem myśleń1 u n'-e pojaiwiah ».ę 
nigdy. Czaiła się gdzieś p® tajemnych czeluściach 
duszy', zawsze pełzała w ciemnośoi, jak zw'nirva 
poczwara, kierej niepodobna przychwycić. Kąsa"- 
fą uśpionego i pila tego krew, żyła, rozwijała* się, 
dojrzewała.

Nieznaś&uSe opanowywała dusizę śmiertelna 
zaraza — opętanie jedną wybuczną ideą, która

:R LWOWSKI z dnia, 6. sierpnia 192T. lir.

klej Wysokości, żd jakiem żyrem, ile kosztować 
ma żyro bankowe Ad.) udzielania kredytów u) e 
były opracowane, zaś z przemówień' reprezentan
tów P. K. P- wynikało, że oni, także pie umieją 
docenić giiclzy położenia } więcej myślą o tern, 
by Ich n‘e wyruszać :z utartych ścieżek myślenia 
i przyjętej technik, kredytowej, n’iż ol szybkktn, 
wydatnem dostarczeniu pieniędzy.

Przekleństwem polskiego systemu rządowe
go jest zasklepiany się ministerstw i. instytucji 
państw wych w swóch resortach, a brak zmossil- 
mienia całokształtu interesów państwowych. Kito 
w Polsce potrafi zmusić szefów sekcji i nacze Ilu 
kaw wydziałów do patrseińai polza własne biuro 
na kraj, tep rozwiąże z łatwością li prcblem apro
wizacji i szereg innych trudni ejśźyćfi.

Kredyty są dawno uchwalone, więc domaga
my się cid mjn. apr-, skarbu i P. K. P., by fcłi 1t- 
dzi-efono mfiaStom i związkom konsumentów szyb
ko 1 Sprawnie — nie doz w mając dającym żyro 
bafSkóttl ®  wyzysk.

Rząd powmien uży ć wpływu i nacisku na or
ganizacje' rolnicze, by oznaczyły w  pedrakta- 
cjich t  cirganlza>-jairh,l konsumentów godżgwą cenę 
m  zboże. Cena ta pcwin-ia służyć sądom zai nor
mę, Sprzedaż powyżej oetn wspomnianych niech 
■sądy ścigają jako lichwę i karzą wed’e całej do- 
puszczailnej surowości prawa-,

Tegoroczny sprzęt zbóż zapewnia nam ntloż- 
ność wyżywienia srę, n-iedi więc k itisumencd nie 
przeciwdziałają swemu własnemu interesowi 
pnz-ez pospieszne robie-iie zapasów -na szereg mie
sięcy naprzód* a od swoich organizacji,/tj. od kicn- 
sumów i związków kcmsUtuów niech się domaga
ją, by zboże kupowały wprost od proditcentów 
i ich związków, % wykluczeniem łańcucha Ipośred- 
tiików, w  kl órych interesie leży oenia1 wysokai, bo 

, wówczas mogą większą prowizję bbu strepom ria- 
rzudć.

, Ścisły kontakt org^nilzacil kon ^umeńitów z gieł
dami żbciźowemi — gdy zr,staną otwarte — a o- 
mijanie tranisakdji perzagiełdew j"Ch. przyczyni- się 
także do Skrócenia łańcucha pośredników, a tern 
samem .i Znacznego lobniżemla cen ztńtea.

Rrzesadne aehy zboża), ą W śhd  ża"tdńi’idąt& 
4jnży^aia oigólna śródikt^y ży^yr ztó-sU, ■ ’ stając 
aęźatem nie dto zniiesienia tjfej kepsumujących 
warstw ludności, mogą zach wiać bytem państwa, 
■niechże więc. rolnicy w ielcyi i mali, kłiórzy dążyli 
doi wo^eg® handlu, zrozumieją, że są większą 
częścią całości, więc w  utrzymaniu i pfemyślncm 
istnieniu tej całości — którą zwą 'djczynną — tętn 
wększy mają interes. , Jan \Vasung.

z tłnifa na  dzień urab.ała i przerabiała czlow 'eka, 
prowadząc go ku jakiejś dalekiej, ciemnej godszi- 
nie wypełnienia.

Viri.
M'"stress Dugdale grała sicnatę Beethoyeum'- 

'W  p rzyćm .orym  srlctrtie panloiwał czar nieśmi-er- 
teinęj muzyki, jej' powaga, czystość i praw-da.

W swojem ul-ubionem miejscu, w głębofo ’m  
toneTu, ppjd csłon';ęia lampą, siedział mister Dug
dale. z tomem Miltona w ręku i drzemał. Uwiel
bianego Bpethov»na słuchał żcswsże  ̂ mając przed' 
oczami uwielb anego poetę. Riazem wyrwaireali- 
owi bciWiiem najgłębszą potęgę, które; nie wyraża 
ani muźyka, ani słowo. Drzemał słodko" stary, 
drogi mister Dugdale, a w  JJgo P'ęfcn.em obMiczu 
ya-stygłb ttpojenie.

— Mister Hanks, te raz  — dla Pana... t
W ypow iedziała to cicho swoim niskim gło

sem* róe odwracając oczu iod nut. Hanks w ychyl i 
się z fbtela w  milczącym ukłonie.

Ze swodego osłoniętego cieniem miejsca Wi
dział wyraźnie pbbcize ob"-jga> żorly ,j męża. O- 
boje byli piękiii. Nieipicdcbna w  sobie wyrobić, na
dać sobie przez kulturę, iuh skłamać tej spokojnej, 
pogrrdnej szlachetności i glęb>, jak? rźeżWla się 
w ich rysach i k ś rfa ła  w  całej postaci obojga. 
E \ l i  w yrazem  świetności swojej rasy, wiszyst- 
k e g "  cc w  mej wielkie, zd: owe prawe-

On dobiegał Scesćdzicsiątk, ępa była w. Pół-

CO .

G recja i Venlzelos.
- „WIELKA IDEA8.

(Od rtaiszego iiurapotndeńta bałkańskiego.)
Ateny, w częrvrcu 1921.
III.

WańlzełoS s&,m tłómaczy swoją klęskę przy o- 
ątatniioh wytorach zmęczenieiii narodu greduiego; 
W licznych wyw kńai< h wczorajszy dyktator Hel
lady prawtarze stale, że lud grecki był niezącloiwo'- 
lcmy z jeg0 polityki, pomieiWaż. pairł er do dalszej 
wojny (w Małej Azji,-— przyp. Red.) v  chw-j., gdy 
î hła Europa icltrzęsała z stenie zmorę wojenną. 
Wszystko tto prawdla, zmęczeirnie mrodu greekie-gj 
bternoga widza zmagań światowych, nie można 
jednak mierzyć miiarą wytleftcżB«ii«. innych 
państw j narodów, które utraciły na polądli walki 
mtliołiy najląpszydr synów i ;|bywateto, było cno 
raczej wyrazem usposobienia narodowego Gre
ków, niezadowoleniem, spowodowałem bmkem  
zauteinj  ̂ doi polityki We-r zemsa, ldóry rrigdy nie 
umiał zjednać sobie sympatii ttias ii dflartcgo też nie 
pofrahł uzyskać zupełnej p^zewagu nad królem i- 
potentaliwmi. Ogól ludności nie sprzyjał Wenzelo- 
sowi (3  pierrv"'Szej chwili objęcia przez nąe®o rzą
dów, ort też utrzymywał się w Grecji' nie dzękt 
liczbie ziwatlembków, lecz li tylikc z powodu nie
zwykłej, krytycznej sytuacji, panującej w Grecji 
od czasu Jif jry gudedskutj, poparciu zagranicy 1 
sukesów dyploma ;xzmyeh odriesioaiych w  ezrusie 
wojny bafkróskiej. Vi)padająo w  saybkiem tfemp-e 
z jedlnęgc za wikłania w  drugie, Grecja me imała 
sposobności wypowiedzieć swego zdania o rzą
dach WenAelosa. Skioro jednak dama jej była do 
tego1 sposobność, oświadczyła się przeważającą 
większością głósów prżeciw niemu, pozie,stając 
wierną dawnej, tradycjonalnej polityce, którą pro- 
feśor ateńskiego uniwersyiietu PcHiarus nazwał 
rtiediawnic, ż katedity „ideałem dzisiejszego re- 
gltneu8.

Grecja t  przed '909 r. piostadała. b&zsprzeczr e 
swój narouoiWy ideał. Była nim trik rwana „Wiei-' 
La idea“, której hołdwwały cułe pok« Ispia, która 
Ẑ Ś p;Q:m'iiito,, że rtigdy nie została Ściśle określona, 
źMei w  seifcu każdeigo, Greka Mę ugięty sąidri.ć, 4.9 
tptććka"', wielka, idc-ą" jest jedynie' uldtabzpwa- 
hiem dążeńda Hellady do zjednoczenia eaJego na
rodu. „Wielka •idfea“ je^. poJęci'em ó Wiele szer
szeń. ; bna ctocjmuje przekonanie,” że n .̂ród grecki 
jest narodem wybranym, obejmuje ś j tac „tniość 
świetnej przeszłości Hełtady, dalej wypływające 
z ttich żądanie wdzięczności, do której według po
jęcia Greków oaia ludzkość wóbec IHellady jest 
zot L-wiąizana, wreszcie zaś wiarę w świetną przy
szłość Giecji, która będzie zrealizowaniem tej u- 
ozokiwa-nej wdzięczności całego śwJaita.

Element grecki po-Zd1 właśdwą Greqą me

ni najcuidiniejszych kobiecych lat, w  pierwszych 
dniach swojej jesieni'. Mogła -być jego córką, a 
tworzyli iiak piękny dobór dwojge. ludzi, że nikomu 
nie przysztoby na mj-śl ltczyć i i ozważać ich lata 
i badać lub stroić kpiny, jek się to czyni wszędz e.

Hanks upajał się muzyką i, patrzał z rozkoszą 
na tych dwoje, jedynych na świecie swoich przy
jaciół. Srtił swoje wspomnierw£ z przed trzech nle- 
sipetna lat, kiedy ścigany witczme trawiącym nie
pokojem zapędził się w  te strony.

W niezmiernej -prztesfrrzeni cichej Kanady, ,iad 
iwdetlkaeri, spukojtiem jeziorem, pośród posępnych 
lasów,, Które tak żywo, t&k serdecznie i okrWpnie 
przypominały stary kra* znalazł idi dwoje. Zda- 
Wtałd się, że szukał ich muzOmie i długo i wresz
cie cudem odhałazł. A cmi — srtać t^knit i& mm 
lal;ami i c^ekałi ha swego* Zdumiewająco szybko 
zbliżyli się do siebie na tym moilfjytt. świecku Po
kochali się w dz'M'łry Sposób.

Spadł tu z przestrzeni przed trzema laty, nte- 
ssnasumy .i.ikotnu, a dzM jaslf tu najdroższym synem 
i bratein. 1 więcej, rzecz, któna dotąd zdumiewa 
khłzj w  nśeśtie tartaków, ntezmany, młody czło
wiek, z mizernym fcapfcałean, cł*łzoeten»ec z koń
ca świata, słowem, ntoę-ka Robert Hat des zostaje 
wspóhijl icm stare*/)1, wypwwłegc pracjuysłowca, 
wiefipego Pa cąłą MurAoję ,4Qcćla: desek“.

(C, dL a )
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zmaśuije esd-ę nigdzie w  zwiriej masie, jest raczej 
'ozizucomym na rozległym abszaTze od morza 
Adriatyckiego po Matą Azję, Lg-iipt i pidudlniewą 
Rlosję. We wszystkich krajach, pdłcżonych tną, tej 
połaci kuli ziemskiej, znajdują się wielkie -kalana e 
grecko, kj.óre nadają 'pojedynczym miastom cha- 
r akt er azysto grecki; taką jest Aleksandr ja, taką 
Smyrna i Trapezami:. Wjpr-ost nie da się jednak po
myśleć, by poszczególne te, rozrzucone szeroko 
osady greckie, n rały  być kiedy złączone z macie
rzystym krajem. Wictbec głębokiego patriotyzmu, 
panującego w  koloniach greckich można jedynie 
marzyć o zjednoczeniu mo-ralnem, zjednoczeniu 
myśli ,i dążeń naipdowych oraz rozległym roz
woju kulturalnym właściwej Grecji i zamorskich 
osad helleńskich. Dlatego żadlnemu. z odpowie
dzialnych kierowników państwa greckiego nie 
przyszła na myśl stworzyć, takiej konjumktury w 
pahtyce iraędżynarodbwej, któraby umożliwiła 
(polityczne połączenie kclcnji greckich z mac erzą. 
Nikt nie próbował ułożyć konkretnego pianiu w 
celu stw  irzenia inltegralnego zjedamczena ogólno- 
gredkiego, próba taka z góry bowiem byłaby .nie
wykonalną. Naród grecki, nie żądał też nigdy .zde
finiowania tej ide-i, jest ona dla niego raczej wiel
kim snem patriotycznym, którego jednak zaprze
czenie równałoby się zdradzie sprawy •narodowej. 
Ten stan podobał się masom, ponieważ utrzymy
wał je w urojeniach o wielkości narodu greckiego, 
równocześnie zaś nie wymagał od nuch żadnych 
ofiar dla .osiągnięcia konkretnych rezultatów.

Pierwszym, który spróbował oblec w*elką' 
ideę w koukrei.ne kształty, był Trijkuipjs, który za
m arzał w porozumieniu z inuemi pansi Marni bal- 
kańskiemi stworzyć realne podstawy dla urzeczy
wistnienia marzeń narodowych. Trifcuipis był w y
chowany w Angłji, stamtąd też przyniósł do oj- 
czysiego kraju praktyczne poglądy na pohtykę 
i pracę społeczną. Praca jogo nie znalazła jednak 
oddźwięku w Helladzie. Przeciwnie, clpinja pu
bliczna 'zwróciła się gwałtownie pizeciw memu 
i skarżalta: go, jeśli już nie o zdradę sprawy nag
rodowej, to oonaimmej o niezrozumienie intere
sów narodowych i państwowych. Stanowisku o- 
gólu nie mcżma się też dziwić, z chwilą bowiem, 
gdy „wielka idea" miałaby dostać fermy konkret
ne, gdy postulaty greckie miałyby być ściślej sfor
mułowane, prysłaby bańka mydlana m rrzeń gre
ckich, zjednoczenie obiaćby mogło jedynie część 
osad greckich, poza granicami zaś tak powiększo
nej Hellady zostałyby jeszcze liczne, rozprosz/ome 
Jtoktnje, które tradycja grecka wcieliła nieodwo
łalnie i niepcdizieinie w  krąg a-sipracji narodo
wych.

Jeszcze bardziej jednak, niż TO zdzieranie 
z „wielkiej idei" tajemniczej zastany słodkiego
snu ha,rodowego, zwróciła przeciw Trikupisotwi
naród grecki., podjudzany przez demagogów w ro
dzaju Lelianisa i Ralisa, myśl, że jedynce drogą 
wysiłków i ofiar ideał naawdowy dałby się zrea
lizować. Tiśkupis żądał od kraju wystawienia 
znacznej arrnji dla przeprowadzenia swych pla
nów , żądał nowych kołeji i gościńców, na to znów 
nowych podatków, chciał zaś najpierw zorgani- 
pabwać odpowiednik) Grecję, by dopiero po upo
rządkowaniu wewnętrznych stosunków przystą
pić do stwarzania „wielkiej Grecji*1. Masa nie 
mogła sprzyjać tej myśli o  konieczności pracy 
i wysiłków dila z-uobjcia: terytl: riow, które w e
dług tradycji „wielkiej idei" przypaść miały Hella
dzie same, bez jej czyrmego w sipótdzńałania, j ifco 
zwrdt długu, który ludzkość cała zaciągnęła kie
dyś u narodu greckiego. Wtenizelos wyraził się 
pewnego razu. że największem nieszczęściem dla 
Grecji jest P art cm on, ponieważ naród grecki me 
myśli nigdy o tern, by pracą własna stwarzać so- 
-bie lepsza przyszłość, lecz tneśkę o nią zestawia 
czatowi Piairteoosnu. Ta w a ra  iw moc czaroiwtną 
Partenwiu j. świetnej przeszłości greckiej stanowi 
lwią część upojenia nanodowego, skrystalizowa
nego w śnie „wielkiej idei". Przeszłość, czas te
raźniejszy i przyszłość, to dia Greków jeden nie
przerwany wątek dziejów wybranego narodu, to 
jego idea, Des której według pójęć Greka ludz
kość istnieć nie maze i nie śrnće. I potentaci ze 
swemi hiSto ryczBiemi imionami istnieją dli a Greka 
głównie na to, by przypominać ludzkości jej o- 
bowiązki względem Grecji j jej „wielkiej idei".

„Grek w at wysrłiyiwać się swwją gtawą, niźli 
k;eszenią kib pfensią", zauważył raz stoszwe je
den z francuskich pisarzy. To usposobienie ujaw
nia się najtepSej w  uwdjęc; Hainwad gjecfcśej do

pt-noszen-ia ciężarów materialnych,, choćby nawet 
chodziło; o najważniejszą jpteresy n anodowe łub 
państwowe.

W©nizetas tymczasem od1 pierwszej chwili 
objęcia rządów żądiał nieprzerwanie od Greków 
znacznych >offiar i wielkich wysiłków. -Powszechną 
służba wojskowa uchwafona. ziost-ała w  Grecji 
1880 r„ nikt jednak nie odważył się ustawę :ę 
przeprowadzić; rrie uczyntoub tegc nawet po ha
niebnej klęsce w 1897 r„ która całkiem' jasno w y
kazała niedostateczność systemu milicyjnego 
wiolbec nowoczesnych ,a.rmji państw sąsiednich. 
Wenizelos zerwał z dotychczasiowem niedbal
stwem i zastosował ściśle ustawę o powszechnej 
służbie wojskowej, wywołując !tem wielkie nie
zadowolenie wśród szerokich iwarstw ludności. 
Powiększenie wojska przez wprowadzenie po
wszechnej służby wojskowej, spuiw^dleiwii-łio zna
czne wydatki i wywołało konieczność ustanowie
nia nowych podatków. Podatek na alk>hol a zwła
szcza: na wino, główny artykuł wywozu greckie
go, wprowadzone zostały za cza&ów Wemzelcisa- 
Gdy zaś ponadl (3- W-en-izełos postawił jesizcze żą
danie, by 'Grecja wzięła czynny udział w  wojnie 
światowej, łatwo już byłci potentatom ery z  przed 
1909 r. podburzyć ludność przeciw kreteńskiemu 
„przybiędzie", który giclrów beiz rachuby szafo
wać dh-gocenną krwią i majątkiem szlachetnych 
Hellenów*1. Di. Tad. Lubaczówski.

Z północne-wschodnich 
rubieży poiskioh.

WYCIECZKA DZIENNIKARZY POLSKICH.
(Odnatstzt go specjalnie wysłanego korespor i-nta).
Pamiątki po Mickiewićzu. -t_ Województwo Nuwo- 
grudzkie^Ł— Dola urzędnicza. — Ludność białoru
ska. — Potrzeby Województwa. — Sprawy po
wiatów. — Samorząd, rolnictwo, kooperaij- w y .— 

Osada żołnierska w Koieżycach.
Nowogródek, w kpeu- 

V. Sławne za czasów dawnej Rzeczypospo
litej Polskiej mJlaistjJ Nowogródek, s^edzba W^je- 
wóćatwa, .późni-ej przez Moskali zepchnięta celo
wo do rzędu miasteczek podrzędniejszych, dziś 
żnclwu w ybja s-ę' na plan pierwszy, .bowiem 
wskrzeszona Rzeczpospolita znowu siedzibę Wio- 
jewództwa tu ustanowdai. Nowmgródzka ż-emia 
tyle wspomnień przeszfJścIi nasuwa, cdświeżarriy 
soh e  p  P-1 mięci wypadki z dziejów ojczystych 
z Łotwą całą zw-ąizamycn i  ugcŁytomreaiay., koga 
Litwa Polsce dała, że zwycięzcę z pod Grunwal
du Jagiełłę, jego psltężną i przestawnią dynastję, 
która uczyniła z Polski mocarstwo euuapejskie, 
że największego bohatera i Naczelnika, Narodu 
l  adeusza Kościuszkę i naówiększeg I wćeszcza 
Adama Mickiewicza, którego kolebką był® zliemia 
nowogrodzka. Z Litwy był bohater i  męazeumik 
r. 1863 Sierakowski, stamtąd dyktator Traugutt, 
ikirćry śmiercą męczeńską zginął na stekach cy«at- 
del« warszaiwsł >ej, stamtąd także Józef Pńsudski, 
wdelfcj wódz i Naczelnik odradzonej Poliski pocho
dzi. Ojczyzna ro Platerówiny, Orzeszkowej i zna
nych, zasłużonych redów: Sapiehów. Ghcdkiewii- 
•cfzów, Czartoryskich, Radziwiłłów,. Sanguszków. 
Ojczyzna Syrokomli1, Micpjuszki-, Wstkiewcza, 
Karłowicza i tylu ;tylu innych-

Od L:dy po P»ńsk włóaząc się, wśród ruin, 
okopów rtlsyjskich i niemieckich, odłogów i in
ny cli śladów wlajny, brać dz:ennika!rska, patrząc 
na to, co. dziś urządtza slię na nowo na iych zie
miach, nie mogła bez głębok‘eg'1 wzruszenia nie 
sięgnąć dio hi storii, która tu p.ćskość ugruutowla- 
ła, nie mogła n»:e s>twierdzić, że ziemia, która ta
kich ludzi wydała, przejęta być musi gorącą miłcl- 
ścią Ojczyzny, rPe mogła nie napawać się szcze
rą radiaśd ą, że ziemia ta powróciła na „Ojczyzny 
?onb„.‘‘.

Rozsiadły się na wzgórzu miasta przeważnie 
niskie, skromne donnt', dbdra.pane, ]>rudne. Strze
lają jeno wyisoko ponad niemi stare wieżyce kc- 
śdołów i Bazyłjańskiego manasty^m. Była w tym 
monastyrze słynąca cudam Matka fcwłska Ozcrn^- 
cbowska, o krtĆH-ri Mktóewicz wsponwna- Obraz 
wy wieziono do Rosji w ojbaiwid ptized Nifijlcajnb 
Stara lara, triHsce chrztu Aóama Mickiewicza 
zamki^ęca, -aafccswua. Sypią się tmiry, zaryiso-

f . .
wane ściany !• dach d'iimagaj? s'-ę gwałtownej re-

; krnstrukejt:. Z>aW ązał aię komótet odbudowy, lecą 
nie /m a jaszcze 'odpcwiedrich funduszów. Kościół 
podomintkańsfe, dziś św. Michała, parafialny, fun
dowany w 16 wieku przez Krzysztofa Choćike- 
W'cziai, mieści na swych muracii wewnętrznych 
pJświęcriną pamięci Adama Mackiewicza tablcę 
m armurową z popiersiem Wieszcza, główny oł
tarz zdobi św. Michał, jek° rycerz w srebrnoj 
zbroi, z którym łączy s ę legenda z czasów oblę
żenia N-owl gródka drzez Szwedów w  17 w-ot.u- 
Z budynku szkillnegO' domin!'kańskiego-, złączo
nego dawniej z murarni kośoicMa, w którym uczył 
się Mickiewicz, nie ma śladu. W ks ędze metry
kalnej, zabranej z fary i w klJśo;-ek parafjahiym 
przechowanej, jest, jak już wspomniałem, metry
ka chrztu Adama Mickiewicza. Drugi, kościół, 
przemieniony przez Moskali na cerkiew, służy 
jeszcze nadal ludmści prawo-slawnej. Tabfcća 
Kmiitów y/murowana pr^ed p-zeszło wiek cm na 
fifenze tóiścioła, przetrwała do dzś, a 1-_ była i jest 
dotąd zasłonięta obrazem. -Po^ prawosławny o- 
prowadzając nas po świątyni, podh ósł ton ' braz 
i wskazał tablicę. Dom Adama Mkakie-wiczsą, po
łożony na uboczu, wśród dgiUdów, uległ w r»ku 
1884 pożarowi dnpekKvy. Na murach tych wzn-ie- 
śoaio podobny do poprzedniego dcm z werandą. 
M ieszka w nim obecn-e p. Wierzbowska^. Zdołała 
ona odebrać ten dom od ostatni<eg> marszałka 
szlachty moskiewskiej, ml oszuka jącc-go tu długm la
ta i dom ddnbwiła, peięgnując szczerze-tę drogą 
pamiątkę Drugi dom służebny z oryg-łnaierą iusa- 
dą zachował się dotąd w stanlie t^k-m, jak za caa- 
sów Mickiewicza. Tu nadmienić należy, że dom 
w sąsiednim Zaosiu, gdzie Milckiewi ez uinzał 
świaitłbi dzćenne, znikł — jak nas pcinformowano 
— zupełnie z powierzchni w czasie walk tiiemie- 
cko-rosyjskidi.-

Na k-raffcu miasta wznosi się gó-a Mendoga 
z szczątkami jego zaimku, w  formie-wystkiicii fti- 
minów. Moskale nie dballj zupełn’e o k. nseowa- 
cję tych run, więc grożą dziś zawaleniem, jeśli 
nasze władze konserwatorskie p'c uratują tego 
zabytku zamierzchłej przeszłości.. Z góry p'Man- 
aoga rło-ztacza- ?'ę przepiękny widok na dalekie’ 
d-ofny i'lasy, a w drźe pogodne dojrzeć nawet 
nożna demno-szafirową wstęgę Niemna.

Dlą tradycji; chyba umieszczbno WojewÓaz- 
two w N- 'wogródiku, pozbawiouem kCrafcukacf: 
kolejowej i wszelkich urządzeń technicznych, ja
kie tak Mzległy aparat administracyjny, obtśmu- 
jący 11 po-wiiaitów wymaga. Pracowrfcy Woje
wództwa- i pdączohych z niem organów wyko
nawczych, żyją w ciężkich wa-runkach, przede- 
szystkiem mieszikcmia pożestaw^aią baTdzo wiele 
dc życzenia. W Nowogródku jest urzędników i 
funkcj-onairjuszów ok-c-ł-o 1000, nie Ikrząc ich no- 
de’n. Dość wispomnieć, że sprowadzona; do odbu- 
detwy ] aaitia rebow ków mimo dlobrego wyna
grodzenia; nie chdała dalej pbacować dlaibego. bo 
nie ma odpowiednich izb do spoczynku n ton ego.

Wiojewoda nowiogródzki p. Krupski- 'udzfelił 
naim sporo infcr-macji o  stotsunikach w powńaitacn, 
jego władzy podległych. Ludność białoruska nie 
jest wobec władz polskich niechętnie usposobio
na, pragnie szczerze wsnółlrraict-, W szerokiich ma
słach ludńiości ni-e ma pcozuda b:ał«ruskosci, mó- 
wiią: „my tutejsi". Powmaity są bardzo zniszczone, 
wymagają gmiŁto-wnej i jaknaśszyuszej odbudowy, 
dlatego domagać się należy większej opieki i- ;wy- 
da-tniejszych sum ze sitromy rządu. ReetnigTaciai 
przybiera coraz ‘szersze rozmiary, wracają prze
ważnie włclśdauie białoruscy. Od kwietaia do 1. 
•lipca stacja Baranów i cze zarejestrowała 32.006 
ucncdźców, w  której to liczbie jest i ludność ży- 
dowsl-a wędrująca do Ameryki i, Palestyny. W in
nych punktach przeznaczonych wyłącznie dla ru
chu kołowego zarejestnawrd.no w  lym czasie o- 
koło 2,000 reemigrantów. Stacje dot.ychcza2**ve 
nie v'!istarczają do należytego obsłużenia reemi
gracji,, W  Baranowiczach ragnamadrało ‘się 14.000 
reemig-rantów. SkufSkjem tak wielkiej 1'cżby nic 
można ich dostatecznie obsłużyć. Granicy strzegł 
dziś jeszcze żołnierze, później dopiero 'powstać 
mają urzędy celne, obsługiwane przez uatai|o<u 
celne. Ruchu o^cjajnego ze Wschodem ckttąif ńc 
ma. Na granicy pracują 'komisje rozjemcze. W N*"- 
.wogródku powstała szkoła pofk-yjna,.

Sprawa saiisorządu czaka OBtotacsBBeco za- 
łatwieiua całym oł* jest
.żjsczcotcir. całej *ś> aa zopebhe
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' uregulowane od roku 1919. Dokychcaasowe normy 
pudatkowe były 'ba.rozo niskie, prciektowane wlec 
są nowe normy podatków gminnych.

Stan zasksAĆw j zaoranie odłogów na 'ogól 
dodatnie. Liatoctść cyw%ia otrzymała 3l5 wage- 
nów zboża i 'około 300 wagonów' zrtmaiśaków, dla 
osadnictwa wojskowego nadeszło 53 wagmftiów 
zboża i 70 w ą g ró w  it-errarwaków. Narzędzia rtołnf- 
cze przydziel ono w pierwrszym rzędzie osadm- 
cJ-.wu wojskowemu Ępidom-ia iksk^jisustou zumiej; 
szyła się znacznie, wogółe stan samfcarny poprawił 
^ę, trudno jednak 'stłumić epfidleimS tn< lasiji.

Opieka sptóteczma nie rozwinęła sie fetstaetze cło- 
.•statecznie. Dużą pomoc dbje polsko-amerykański 
Komitet .ęfcfnocy dizieciom. Ludność gazme się do 
kotepea-aty w, brak jednak instruktorów. Szkolni
ctwo w WSojew ódiztjwte pocBcga Kkjnatorjum o- 

. światowemu, na którego cze’e stój dr. JWasa«**.. 
Sten szkolni otwą przedstawiłem w poęrzpdtn m 
artykule.

Póbytt w  Nowogródku zakończył się w y
cieczką eto osad żołnierskich iw Kelczycach. Drogą 
tafetą przae piaski, wśród lasów i pól, (Mfewftśmy 
się nąjpi-erw do cegielni w tej mejtscówąości, gdzie 
żołwerze wymalują w  pospiesesraern tempie cegły 
na naprawę folwarków, w  których, jajko' osadnicy 
osiądą na zimę. Z wiosną użyte będą 'cegły na bu
dowę cstalych osad żołnierskich. Sporo odłogów 
okolicznych przeorały ;iu i obsśały ręce żołnier
skie, plon będizje obfrtjy, ale cóż z tego, kiedy daw- 
ni właściciele grntóówopuszczonych i pfozosta- 
. widnych dotąd tasowi, tet az prawne pretensje 
.wysuwają. Zalą się wóęc osadnicy wojskowi, że 
rozdzielą i zaibtorą ziemię, tó.órą z lakieru poświę
ceniem i nakładem pracy przysposobili cło orki, 
wycinając zaieslewsa brzóz i -sosen, gęsto na odło
gach pórttsłych I choć masą rację, to jednaik po
cieszyć się mogą myślą, że przeorał! ojczyste 
łapy na pożytek zbiedowatrej- znjszczsotncó ©jczy-

i zny. A, Lech.

Flirt rosyjsko-niemiecki.
Wstępny artykuł sLo4cai Ajczagera** z dnia 

1. bm. o-święcą z okazji wyjazdu ndemedoego 
pełnomocnika Wcctorfekla doi Moskwy pectblebny 
bardzo artykuł, w Którym podnosi oghomne za
du gj Wideadelda iaiko praktytka i tedretyka poli
tyki międzynarodowej. Organ Stinwesa podkre
śla, że „rozwojem pomyślnym iwSyisJęa-d emie. 
ckich. stosunków stłjjndweao- lepiej Idercywać iest„ 

i z Moskwy jak z Berlina. Rosja pdtrtzebuje sił e- 
koi^rm cznych nłeiuieck-ch, Niemcom zaś nie
zbędną jest Rosja jako rynek zbytu. (̂ Lcflc. Anz." 
me p:>wiada nic nowego! — przyj). Red). W 

1 końcu dodaje, że oztouketyfie delegacji niemieckiej 
'objeżdżać będą całą Rosję celem z-arznâ mtuerfia

się na miejscu z warunkami handlu. Dalej czyta
my notatkę zawiadamiającą, że „rosyjska handlo
wa agencja w Niieanazech organizuje na >esi ennyra 
Jarmarku w e Wrocławm (oć 4—8 września) ofi
cjalnie biuro dla wydawania op-njli w  sprawach 
wznowienia stosunków handlowych m ^dzy Rr-sją 
a NiiemcaimA Jeżeli czas krótki pozwoli, to agobjj 
ej® ta zorganizuje na jarmarku, wspomnianym w y
stawę próbek tych towarów, które w obecnej 
chwil’ Rictsia mcee dostarczyć Niemcom.

Stalle i flufcemywmie starają się Niemcy opano
wać rynki rosyjskie i zapewnić swemu P- zemy- 
słowi, który z każdym dniem rozwija się wydat-' 
p.ej — eksport na wschód. •

Niedielintąja : Petruszewycz.
W ybtey  publicysta dr M. Uotzynśkyj, anaJ- 

. chista; i były kombatant ukraińskich endeków w 
.jednej osobie, podaje iwie „Wiperedizie" pierwszą 

cześć odkryć swych na temat przysług wyświad
czanych przez peiruszewyozowców paryskiej 
spótćę!;rosyjskich reakcijuaistów.

Urzędowy organ Petruszew ycza, wiedeński 
„fcJkramśkyi r*rapor“ w nr 27. z 9. VII. br. utnie- 
sc'f, co prawda w roorjce imser. tówirkompnlkat 

. moskiewsko-reakcyjnego „Ukraiń dsiego Nącjcnal- 
negio Komitieta", będącą programem. .Jednioj, tne- 
, dłe3lar;'>j“. P. L. zwraca uwegę że żadne prftycz- 
oe pismo uje umieściłoby w rupr. anonsów swych, 
programu przeciwników — i istamie, każdy 

'przyzna, że argument -to tr^nv-
Dla naszych czytetaikórw wyji śmamy, ze »U- 

N. K.“ je sito paryska sekcja , tymczaaowęg-o rzą- 
; du“ notsyjskiego. Vięr« wtaraa przecj rtokskiefflo Mar- 
kot-un)s.- Jednlostika to bita i siacawaina, były se
kretarz Skoropadskiego, weidle relacji niemie
ckich, szpieg ententy na Ukrainie w  r. 1817/18 
i delegat masonerji framcuskct-iziraeiFickietj — mąż 
zauk-nia wszys+kich ,^taroreż!moiwców“ od kade
tów na prawto ,— człO". dek, Wtóry na wit^nę za>- 
czął żywą kampainję przecw  Petlurze (za pienią
dze rodzan ofiar pogromów), której ech?1 czyta
liśmy i w kilku polskich gazetach, Poiityke ukraiń
ską w  obrębie rosyjskiej nebi o ty-lę, Jałc są w 
Niemczech politycy sascy, ańhałocj', bt wświoey 
jtd. lub jak nasz Tetmajer je-st — Podhalaninem. 
Jestto polityka „Mfełorasjam".

Odezw y Modootuna nawołują Ukraińców 
naddnieprzańskich, chełmskich, galioyjskloh i bu
kowińskich, by w  ścslej łączności z Rjfflsją wzlęh
udział w świjatóowej podityce Rosji.#

Morkotuai założył ten komitet z gwfcyiskjjrnl 
• Jaieżeńcamk Panejką i Tom-aszewskim (z b. 
„Diła“). Polityka rosyjska gahcysakkh egwłeków 
nuskicł, rre iesl czems m l  mowem ana niezibau- 
nmłem.

Ody w  listopadzie 7919 óbje armje ukraińskie
galicyjska .1 nadckikajrzańska — siaty na Po

doła iwelcząc z bolszew^aair, a  z poJałomt ma
jąc z iwitostzanie broni, poczęli naciskać „debro- 
iwteicy" Denakana. ^łorcpagonme" te oddziały nie 
i^ylko stawiały reikcnd w wfe; zanńi. prześciga-Jąc 
wszelkie caerecawycziagki, ale i sełj' z uśmiechem 
!<fia Oa^dan, których Wto &> 82.^80, a którzy ms

byh, jaikló „Au-sttriijcy" zdrajcami jak „pełrlunowcy". 
Otóż wtedy Petnuszewycze oddaj; się da dysipo- 
zycjii dertikińootm nie mogąc n a k ta ić  ruaddnie- 
iprzańców do tego. Sam pan dyktator zwiał p-rzez 
Dniestr via Rumun ja dp W iednia,' atrrrya galicyjska 
zmarniała. Odtąd, od tęga łaskawego przyjęcia 
Gafócjaai da  federalirtyczniego programu Demki-na 
(któfy był foderałiistą, bo* brał pieniądze od Angli
ków, którzy żądali względności dl.a innych ple
mion tubylczych") daliują się stosunki gakcyjsko 
rosyjskie. Mionkiotun w swej „La Jeune Ukrain e“ 
(nr. 3. 1 4. 1920) pomieścił artykuł programowy 
ó- Oatlictjii Wsch., który otrzymał ki „rządu" gali
cyjskiego itd.

Tak jal< nie nowe jest wleczenie się Galidan 
ruskich w  ogonie rosyjskim, nie rowem jeśli pro- 
tegoiwanie Rn sin ów naszych przez pewne koła- 
ententowe, wiidzące w  Petrusjewyczu narzędz i 
wy~odne do urządzania Rosji i Wschi ddu. wedle 
ich recepty — tak samo niema się czemu dziwić, 
że gal?cy>sicy 'Riusini godzą się ną państwowość 
rosyjską.

LHa jednych jest-to program „Zjednoczenia" _  
wszak pamiętamy my Poilaków, którzy woleliby 
zjednoczoną rosyjska Polskę, od niepodległej, ale 
małej, dla drugich lesttp zamiana polityki „c. k.’ 
na inną cesarską.

Nowa „Czerezwyczaika1* 
a te.., humanitarna.

W  obliczu grozy (położenia, spowodowanego 
kieską nieuriodziaju w rkolicpeh nadwołż^ńskbh, 
u/ w orr-no przy w^zecfcr«s: isldm ceoilraJrym ko
mitecie wykonawczym „Komisję nadzwyczajną1* 
znaną w  Ro&ii, pod bardzo popula ną [ gnożną na
zwą „Gzerezwyczajki", której aadanSern będzie w 
tym odost bulonym wype Ikn rje urządżanie 
krwawych trybunałów, lecz - akcja hnmaniteTna, 
inianoiwicae: niesie t e  pomocy guberniom nieuro
dzajem dotkniętym. Na częle tej pierwszej błogo
sławionej „Czereziwyczajki" t»f. rtaaąć s>. Kapae- 
niew

I
Vna sierpień a

PKZYJAZD PREM. WITOSA DO MAŁOPOLSKI.
Warsjzawa. (Tel, wł.). Premier Witos w tych 

dniach udaje się la Majlcpolskii na podróż inspek
cyjną, w czasie kiórej odwiedzi Brzcżar.y, Tłu
macz, Zaleszczyki, Kosów.

OJ! TE UP^ŁY!

„Och! Ttsi upał! Och! Ten upał!
„Stał się — panie — taką plagą,
„2e wypadnie chyba wkrótce 
„Po ulicj’ chodzić... nag-o!“ —
Tak się żąiil pew en pgsl^arz 
B unuwetnu Kanceliście,
Ten zaś. słcdko uśmiechnięty. 
Odpowiada: — „Oczy-wiśoie!
.Ran „szanoiwny". słusznie mówi!
„Ta konieczność wnet nastanę,
„Ale.., c h jb a -  tylko temu.
^Kjtóry jeszcze., ma ubraa, «! 
„UrzęcWkom to nie grozi!
„Jestem z góry -tego pewny!
.jKażdy bowiem z pcb ma kotstjum- »— 
JWcze nawet... zbyt... .jprztiwi-ewiny*'!..'?

»- „Straszne czasy!! Stratsane czasy!" -
— Rzecze sąsiad wczoraj do mnie. — 
„Toż to klęska 1e upały!
„One sżkod'zą nam ogrourpie!
„Kedy spojrzysz — panie —: susza,! 
„Czytasz ciągle: płemą lasy!
,jCeny 9ta!le w  górę idą!...
„Och! Okropne przyszły czasy!"

« • • • • 4 •
J-a poyipęzyć chcąc sąsiada.
Tek mniej-więcej mu odrzekłem:
— „Z +ych i b-cłi poiwódiów — panie —- 
„Egzystencja dla nas... piekłem!
„Lecz poceszm y się sąsłediaie:
„Óśmy sierp eń już nadchodzi!
„On z  pewnością, w  śierpifą skw,%z< 
„Zimnym tuszem nas ochłodź !**

Lfcęp ZypOw«3d.

Wiadomości teatralne. 1
n U L " . Jak się dowiadujemy, pod nazwą tą m»» 

wstaje we Lwowie nowy te a ir  lit-art. w zurełn ie odno
wionej sali przy ulicy Ossolińskich 1. 10. Zegoói złoco
ny z najwybitniejszych artystów, dawnej „Czwórki" 1 
„Bagateli", ulubieńców lwowskiej publiczności, współ- 
pracownictwo najlepszych sił literackich i malarskich 
zapewnione.

O wa-cie sezonu w  dniu 1. wrześn a b. r. Szcze
góły podamy w  najbliższych dniach.1 5696

K R O N I K A .
K stc n aa rz if i,

L)ziś rz. kat. NMP. śnieżnej; gr. kat, Trotyuifu Jutro 
rz. tut. Przetn. Pańskie; gr. tut, Chryityay. — Wschód
słońca ł'01 , zachó-J 6 59.

‘ Raty te a t r  'n ie isk i łuL Gródecka 2 b.)
Gościnne występy K. Adwentowicza
W piątek o g, 8 »Q)ciec<, dramat Spin IbergŁ.

,  W sobotę o j  30 w. uroczyste przedstawienie ku s ta 
czaniu 7 rocznicy wyn arszu pierwszych oddziah^w Zwią
zku Strzeleckiej 1 w bój o oswobodzenie Polski. Odegra
nym będzie przez Koło amatorskie Z\?. Strz. trzyaklowy 
dramat hr E. Starzyńskiego łGwiazdą Syberji«. Poprzódai 
słowo wstępne o znaczeniu 6. slelpma 1914 . bńcty do 
naoycia od piątku w kasie teatru miejskiego

W niedzielę o 8 w, „Brzydsi Ferante", ojnec v

W b  I s w c t f i - ę .
— I kii a telefoniczna i komunikacja rac^o-ttó- 

graficznta Lwów Kraków-Warszawsa w  fuołccdo- 
m tją. P ie itw sża  —  ja k  z ry y k k  —  z  pclwtuctow oojji 
m ezuam ych Jruga z powodu a&uoste-
rj'C M iyai

Nię n>0 /' emy więc podać am teksy:.anafec w«a- 
sryd i, ani dopesz ^Eatsab^cppesisaa".

— Obchód rJCziucy 6. “ierpnia. ZWtązea srrze- 
hxkś unządEa uioczytaty obchód su a a c z e n ii 
siódmej nuczawcy W3"3ansau piemaszydi oddzia
łów Związku ^t~z£Ąec '̂\, p* w  bój o  dssjrobwdtoerite, 
JPoJski. Pnogagr nasKęputiąicy!: W  sobakę Ł bm.' 
o g. 7.30 unoczyste przecfetetwśeaiie w safł Tephnł 
małear, ul. Grodocka. Kurten aanatorskfe Związfcn 
Dtrzrf. odegra dramat 3. .AA „C-waązki. Sybęrjt", 
Prz^wUświuHe ^Opezedzi Jo u tt  wstępna JB.tjto
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dzielę 7. o g. 7.30 rano zbiórka wszy^tfc eh od
działów Związku Strzc-leckiegio pad p  smakiem 
Wii^iowiskiegp i Kapuścińskiego (ul. Klepairw- 
ska), skąd nastąpi wymarsz na ćwiczenia połowo, 
które odhędą się na wzgórzach Pffichąw.skich. 
Pop •Jud-niu o g. 3 -wielki- festyn 'lu d e^^w ^k w w y  
w ogrodzie Strzelnicy miejski ftj, przy ul. Kurko
we]. Wieczorem o g. 9 zabawa taneczna w sal! 
Strzelnicy miejskiej. \

— Rozkaz strzelecki. W szyscy członkowie 
Związku strzeleck.egc stawką się dnia 7 bm. 
Dunktualr. e  o gcdiz. 7. rano w swych lokalach 
dz elmcowych, skąd udadzą się na miejsce zbiórki 
obwoau. O g. 7.30 rano rtozpocaną się' ćwiczenia 
na wzgórzach Pifchciwskick. Prezes obwodu ów- 
strzel. Maciałek.

,— Zgromadzenie w sprawie G. Śląska. Z ini
cjatywy warszawskiego Komitetu Zjdnoczenia G. 
Śląska z Rz-czop-cspolitą Pelską odbędlzłe się w 
medzelę 7. bm. w przeddzień decyzji Rady naj
wyższej w spranie G. Śląska, o  g. 10 przed po- 
łądniem w wielkiej sali Koi a lit. a-rf., przy ul. A- 
kademickiej we Lwowi-e, zgromadzenie obywatel
skie celem zaniesienia protestu przeciw zamierzo
nemu ©grabieniu nas z ziem odwiecznie polskich, 
na . które mamy zaszczyt PT. zaprosić.

— Ferje letnie Rady miejskiej. Zawołane na 
wczc-rcrj posiedzenie Rady m. Lwdwa nie mogło 
się., cdbyć wskutek, braku kcmptóu- Ponieważ 
w elu radnych bawi na wywczasa.ch letnich, prze. 
1 1 .posiedzenia Rady nie będą się odbywały przez 
cały sierpień, r ważniejsze i pitne sprawy za
łatwiać będę prezydia klubów Rady miejskiej. >

— Niedola urzędników mag’strać kich. Jak się 
dowiadujemy, w* ększctrd ur^ędń ków  magi
strackich ęto;Ad n:e wypłacano pensji. Wyjątek 
stanowią podobno tylko biura prezydium i izby 
obrachunkowej, Którym pensje wypłacono w ter- 
mhne.

^ — Z Teatru Małego. Dziś „Ojciec", dramat 
A. Stftidberga z p. Adwentowiczem w roli tytu- 
towej. W roli Lcury wystąpi po raz pierwszy 
p. Uałacińska-Gawtikows'-a. inne role grają pp. 
Dębicka, Okornicki, Pffer-ow-a, Ratschka i Ry
dzewski. W niedizelę po raiz ostatni „Brzydki 
Ferawte", komedjai Tę^tpntogo. W rofi ...Anudy 
pożegna się z publicznością 'hwo-wską p. Żmijew
ska, która przeńcsi się n» stałe do Krikowo-

Bilety na te przedstawienia w  godzinach 
przedpołudniowych w Teatrze Wielkim, w po- 
potudniowyfBi zaś w Teatrze Małym.

— poświęcenie polskiej fabryki fajansów 
w Paeykow © kclto Stanisławowa, cdbędnie się w 
sobfcitę, 6. bm. o gdlz- 4. ppł. Równocześnie odbę
dzie się poświęcenie źródła zarań ej Widy trene
ra In ej „D«Wftis“, która1 przed V©juą miała wieli 
k: zbyt. Zs Lwowa 'wyjeżdżają goście na tę u- 
roczystiość osobnym wagonem pacyjtowskLm w  
sobotę, o godz. 8 rajnio.

— Łaźnia miejska im. Ducheńskiego ma 
być w krótkim czasie todtiowSoiną i oddaną d© u- 
żytku publicznego

— Zakład desynfekcyjny. Magfs-trat lwow
ski zamierza budować na gruntach miejskich 
przy ul. Piekairslrej zakład desynfekcyimy, ko
sztem okół© 40 mffitonów marek.

. — Wyr (A na pstv. Wobec licznych wypad
ków wścieklizny u psów, rakarz miejski dostał 
poleteo-ie, aby psy schwytane rta ulicy bez ka
gańca, były bezwantnkłowo de dwóch godzin 
ubite. ,

— Foźar w Zamaretynowie. Wczoraj 0  godz. 
2.30 popoł wybuchł groźny pożar asa rogatką Za. 
masrstynowską w  realności mż. Sawickiego. W 
n espeina 5 romuł. Po wyoucnu pożaru na miejsce 
Przybyła nbejiska straż pożarne pod komendą P- 
Ctećkiewteaa. Umiejęitoaść kiebuwntccwa akcją a 
brawura strażaków miejskich w  krótkim czasie 
°pa”ow ały żyw oł tem grośrJejszy, że 2 budynki 
“óżajrem chaęde, były. drewmame, ściany fateowa- 
fie t  ©dnami, a strych przepełniony słoma. Dłu
gość każdego  z budynków, na lo<k>w3i ę skon
struowanych, wynosiła około 40 metrów Straż 
biejska swern szybkiem przybyciem ra  teryto-' 
ifcm, zawitą  obce, wysiłkiem i roztirpnością do
wiodła, że czuw>a także nad mien em obywatel? 
zarogatfeowych, niotsąc i.m w  .ofierze wysoko po
jęto pocznce ratunku mienia ludzkiego. NiemTe 
jednak dodacj na miejscu fakt o  stronie i rozwo

ju pożarnictwa w Zumajrstynoy^e. N*e pon*o.gły 
szczere chęci j  zroBimaletoe sprawy, obywateli, za. 
marsiyuowskicli w błyskawicaneni a« starczenia 
zapizęgu do sikawki, gdyż na. miejsce dostawiona 
sikawka nie chciała funkcjomcswać.

Fakt ten smutnie świadczy o tych, .którzy 
cierp1: ąc na manję wielkości?' chcą mieć straż .po
żarną na wzór Lwowa, zaiieżną od siebie, a o nią 
aupełwe nie dbają, a cic gorsza, Ludzi-ojm chętnym 
w pracy strażackiej wiążą ręce. Tą-drogą, i słu
sznie, dopominają sie obyiwaiteite Zamarstynowa, 
by karygodne niedbalstwo m)iejsc*>wym czynni
kom wytknięto, bo o anJogiczny wypadek wobec 
posuchy i fatalnego' planu sytuacyjnego Zamarsty
nowa nie tmdnc — co pw lągiriełoby, za swbą nie- 
obittczalne straty'. W akcji, ratunkowej brała tak
że udział straż pożarna z Hołoska i Kleparowa.

» MieszJkanii&c Zamarstynowa-
— Przejtchanie na dw orcu, głównym. Przy 

pociągu 1 odjeżdżającym w kierunku Załazaec 
z dwwrcó głównego pamcfwał jak zwytkle prze
raźliwy śc sk i tuirmlt. W chwili odja»Ai pociągu 
us-łowała wsiąść do wagonu/Matka iiiiimea. Lat 
50 z Załoziec, żona kupca, ©bladow-am 'tobołkami 
i pakunkami i potrąconą przea wsiąd: jących je
szcze pasażerów, dostrlia. się p c i koła wagonów, 
które urwały jej ncgę iptcwyżej kofeina i silnię po_ 
ran ty resztę ciała. Zau ezwiamioi pc^ioftowie ratun
kowe zaopatrzyło rany i odwiozło ją do szpitala. 
Ze względu na; pcdeszłj' wiek uitrzynsaraie jÓj przy 
życiu jest bardzm wątplwe. Hiibne.owa jest mat
ką 10-ga dzieci. — Faktem, w najwyższym sdcp- 
‘■niu hańbiącym nawet upzudla etyczne złodizieji, 
było zabrani? jej całego zapasu mydła- i sacha
ryny zakuponego we Lwowie.

— Sąd doraźny. Szeregowiec 48. pp. Józef 
Konewski zbiegł z szeregów wKtysk ywych ze Sta- 
nislawcrvva i przybywszy do Lw owa'w  towarzy
stwie dfiigietgp dezertera Józeia Pietrusowi?. 
wpadł 23. Jtpca w> samo pcnłraidtnie cb1 sklepu ko
rzennego Karoliny Jakubowskiej w  zamiarze ra
bunkowym, ą  gdy napadnięta poczęła wołać ra
tunku, pokaleczył ją ciężko ,i uciekł, •cłb.awiając się 
przyjścia pumircj', która istotnie wkrótce nade
szła. Konewski został schwytany i stanął przed 
wojskowym sądem doraźnym we Lwowie. Po- 

-11 ie w aż po przeprowadzeniu rożtra’vy orz:’ w y
roku nię było jednomyśliTOiśc; w  gronrlę sędziów, 
przeto sąd doreźny nie mógł wydać wyroku, 
W0'bec c* eg o Konewsk; stanie jeszcze faz .przed'" 
zwykłym trybunałem karnym sądu D, O. G. we 
Lwowie.

— Jeszcze KO. Kcndiuktirowi tramwaikwemu 
Więckowski emu^Vładysfawiotud, skradziono pod
czas jazdy na tej lmji, z torby zawieszonej n-u ra
mieniu kwotę 4.690 mk.

W jednym z wozów tramwajowych kursują
cych na tej Hnji, wśród ścisku i, biadlafl... aatrąblł 
w  róg Rczipiaiczy iedeu z pasażerów, namacajwszy 
próżną kieszeń. Krzyk ofiary wyptetszyf z wozu 
Jena Maciułę, notowanego złodzieja zresztą, któ
ry na pf. Suiśkim czukał ‘Sdhroniienria. Aresztowa
ny twierdzi, że z tą kradzieżą niien.a nic wspól
nego. Porykujący Roland tram wajowy nie zgłosił 
kradzieży na policji.

v  — Kradzieże. Do mieszkania Dawida' Feinlau- 
b ą  przy ul. Cytadielnej L 7. wleźli nieznani zło
dzieje przeiz otwarte w  mocy oknio i wynieśli wię- 
bsżą ilość ubnań wartoścS 20(1.000 mk.

. Służąca p. Ludwika Śchuimera, zam. przy ul. 
Gołąba 1. 6. Stefania Mak, skradła rzeczy ogólnej 
wartości 15.000 mk. i zbiegła.

W  Polsce i n a świeele.
, — Zachód p. WaSsilk'. Mjkołaj Wassi&o, ru
muński obiszannik z Bukowiny, który stanu scenie 
długie la ta . robił c. k. ukraińską poliitykę, posłując 
do wiedeńskiego. Reichstagu, a pc przewmicie h- 
werował galicyjskiej Ukrainie austrjaTll dlemobil, 
by w  końcu zostać cbargć (fialfaires ORL. i urzą
dzać imprezę „Wyszywiamego" — człowidk nad- 
ziwyczajjnych z^ ln cśc ' i braku charaktejru —. zo
stał, wedle „Russpressu" — -w j-deJany z Atrsteji...

Rozstrzelanie mordercy. Piszą nam z  Kb- 
łomyji. D. 27. Jipca o godż, 6. ramo wykonana zo
stała w dziedzińcu kołomyjskiego domu w ię
ziennego' egzekucja, wyroku przez rozstrzelam© 
na 53-lełtkm MichaJe Berezowskim ż Kuło'myj- za 
zbrodnie skrytobójczego morderstwa, dłok~nanego 
na rodzuińe Strśrabe.rgów.

— V\' obronie prawdy. Pfetzą nam z  bnze- 
żańskiegu.: Przeczytałem w „Showię Polsktem“
nr. 306 z ctoa 14. l'pca 1921 z uwagą artykuł pt. 
^Pos.ęp odbudowy w województwie itarmc-tpol- 
skem “ i bardzo się zdźiwi-cm, że autoi tcgcż 
pjdpisauy Ikerami tX. N- Sz., praiwdopcldobf?’e  ks. 
Nkode.n Szukalgk*]. czyni ostre zarzuty p. dyr. 
Wowkonowffcźolwii, jakoby lob był winen, że do
tychczas spraw? odbuskwy w  Województwie tar- 
nopolslviicm Jeżala odłogiem. jNie zmaim wprawdżie 
'Oscbiśęie : tosunków w  wokwództwie tarnopol- 
skiem, ale zaia.ni d-cbrze p. Wiowkonioiwicza iz jego 
diziafaiuości jaka kierownika odbudwy w powie
cie btnzcżańskirr i podhoijeckim, gdizie przez 3 lata 
z całą energią, poświeć enem i sumi enindscn pra
cował na potu odbudlDwy. Co do kościołów : Bu
szce©, B: zeżany, BananÓWKa Kjurona niki, Ko'- 
r. dchy, Horocfyszcze, Mfleczyszczów, iKiiitów, Pod- 
wysokie ii Taurów, to Pn edewsaysikie.m p. 
■Wctwkonoiwte/cwi wawdizieczają swą odbudowe- 
Jak na1 jeden: powfat bnzeźaitekii, cli^ha aż aa wie
le, iii© ficzł̂ c kilteuuŁ-stu probostw, któire grunto
wnie odrestaurował. Co dp szkół: od roku 1918 
do 1921 oddrł p. Wowfcan-otwiscz aż 10 de iużj^u, 
a nadto kniczy w Buszctzu 17-k.latsową srtkułę. 
Znowu jak na jeden powiat bardzo w'dc. Co się 
zaś tyczy oisćedli — niechaj się autor łtekayrie 
p'ófatyg.ujfc do naszego powóaitu, a z pewności'ą 
zm«en; swój żbyt surowy i nieogżędtiy sąd oi p. 
Wowkouow czu i jego dbywatełskiej działalności 
jako kt erowniiia' odbudBw-y.

Cizyżby. p  M^ewtkonpiwicz zmienił się tak 
gruntownie w TanitapioJ-u i z dobrego obywatela 
ff patrioty stał się UTi ©uż̂ ^kiftm. a nawet szkod- 
nhk >m. jak miniom a pratwdopodPl nie ks. Nikodem 
Szuka'Jski? W to ęhyta nikst nie uw arzy. A więc 
autor an^ykułu widocznie zanadto cistro j gorąciz- 
k-owb osadiził p. dyr. Wcwkbln owiciza. Buszcze 
dba 22. 7. ,1921. Ks. Stan. JCortułow^ki. prob.

DOBROWOLNA LICYTACJA
pod zarządem Ha[j Aukcyjnej odbędzie się przy 
ul Piekarskiej 1. 44. dmą 5/8 (piątek) od godz. 3. 
pop.ł. i dnlT 6/8. (sobota) br. od godz. 11. rano do 
wieczora. Licytowane bęoą: Sypialń,a, jadaln a, 
piantonO1,. s.<zaiy. sto>y. krzesła, otomana, zegary, 
^brazy, cywfeuny, poa.t,'erv, firanki, poścsisl, ..bieli
zna, chodniki, pająk: dUcfcycaa©. łóżeczka .'d-zi-fr-, 
diiŁe, garder-oba, biżuteria, porcelana i urządzćnk. 

kuchejine-

K O M U N I K A T Y . .

Okręgowa dyrekcja poczt i telegrafów we
Lwowie dtcńtosi: Wekń.ok podwyższeniia, opłat a- 
bonameintowych za korzystanie z lokalnej sieci 
tetofoniczneą z dniem 1. sierpnia, br. zawiadamia 
alę interesentów, iż iw> Ciągu miosiąca wrześnna. 
prześle im tel-efmczny Oddział obrEfihunkowy 
'ikr. dyrokcji p̂ iazć i teiegr. we Lwciwię rachunki 
obejmujące różnicę opłat wywkatącycb z  cfaUaze- 
nia abonamentu za sierpień i wrzesień br. we
dług duivmi#az«j taryfy cejem wytówuatnia.

Rachunki za III. kwartąi opłatowy (od 1. X: 
do 31. XII. T921) cbhczwne już według pudwy-ższo- 
nej taryfy otrzymają abcar*sic. ,w cśągu pażdzicT- 
nika bi.

Niniejsze wyjUffitemie zim rza do zapobieże
nia w^entualryirr reklamacjom j ndtp Toziwnie- 
niom ze stnohy totereseptów, którzy w dwóch po. 
Slabie następujących nńeis.ącach otrzymają •'achuri- 
ki abonamenbwe.

Zarząd Paótfwowego Instytutu dentystyczne
go pridaje do w :ad»janiu«cj, ze kancelaria tejgoż In
stytutu (uł. Marszałkowska 151. w  Wiziszmie) 
pizyirmue aafljósy m  r. akad. 1921/2? do dnia 1.
października rb.

Do podań naJeży dołączyć: 1) me®ryfcę uro
dzenia, 2) świaiCK̂ ctwo 'maturalniê  3) 3 frJtosgrafie, 
4) świactęctwę w jjskowe (<Są męfczyznh 
■ Wj kłady rozpoczynają stę 15. października 

1921 r. Krwis rmńr 4-lesjt.

Centralny Zwiąrk ©meryfAw, renrfBtóws wdów 
j sierót do kolejarzach urządzą 7. sierpnia 1921 
o godz. 6 pojpołudmi w sali p n y  id. Krasicktoi: 
5./I. w irc,1 na który tak czynnych i ujeczyamyd 
kolejarzy zaiprasaa.



K.URJER LWOWSKI z dnia 6. sierpnia 1921. Nr.. 183.
i- : .

Paserzyty Miłości 5-akt. dram. z DlANĄ KARENNE 
w głów. roli wyświetlają obecnie
w Marysieńce i Koper niku

KIMO LEM. D z iś  w  p ią te k  d n ia  5 . s ie r j j  ia  b. r . i w  elhi n a s tę p n e ,
w s p ó łc z e s n y  d r a m a t ż y c i owy w  6 -c i u a k ta c h  p. t.

S J  A  /M ŚllKfl i Według oryginalnego scenarjusza Marji Mrozowicz-Szczepkowskiej.
B U s r ^  ■  t e 1 C r %  ^n liilisŁ  1 u lil iB lly . w  tyt. roli J a n in a  S z y lin ż a n k a  znana polską Bertini. 5G97

Uroczystość Roseli Fantazia z czasów Rococo, w 4 akt.
W pł. roli L Y A  M A R A

N adto d o b o r o w e  u z u p e łn ie n ie .
Mg" Od d i  ś  Kino C H I M E R A  "W*?

Zawiadamiamy naszych P. T. Odbiorców, że otworzyliśmy we Lwowie 568J

t a g  « i i  113 napraw y i r e U M c j i  maszyn l o  pisania
ł a c h o  Mania k o p io w a n ia  i p o w ie la n ia . Poruczone nam roboty wykonujemy precyzyjnie, szybko i po cenach 
Umiarkowanych. Generalna Reprezentacja amer. fabryki maszyn do pisania „IJnderwood11 Lwów, Kopernika 9. Tel. 502-

I IA D E jB L A N E .
r~,i rubrykę (ę redakcja nie bierze odpowiedzialności).

iio p. atefanji HułtarowiczowEj
w  J a r y o z o w ie  S ta ry m .

W  odpowiedzi na list otwarty um ieszczony w 
„Kurjerze Lwowskim" Nr. 180. z dnia 3. b. m. wystoso
wanego do „ A u to ra  l is tu  otwartego podpisanego L. 
Witkowski", proszę przyjąć do wiadomości, że nikt inny, 
tylko, wyłącznie ja, jestem autorem listu który raczyła 
Pani nazwać paszkwilem.

Zarzuty w liście tym przeciwko działalności Pani 
podniesione, p o w ta r z a m , gotów jestem każdej chwi
li udowodnić, zaś odpowiedź Pani na nie, nazwać mu
szę wykietną, niezunełną i niczem nie popartą.

Dowodem, mogłyby być jedynie dochodzeni" są
dowe, wykazujące oszczerstwa, ale na tak niebeżpie-1 
ć7.ną urogę, niema Pani zapewne odwagi się zapuszczać.

Co zaś do doniesienia karnego, o którem Pani 
wspomina i które — jeżeli je wogóle wniosła, — ma 
mnie zdyskredytować w opinji publicznej, oświadczyć 
muszę Pani już dziś, że oczekuję wyniku w zupełnym 
łk| .»koju, bo za swoje słowa i czyny, zaw sze biorę od
powiedzialność

Przypuszczam zaś, że Pani z niniejszą pewnością 
pomyślnego załatwienia, oczekuje wyroku za rabunkowy

* napad mego domu, w czasie mej nieobecności, przy po-
* mocy 7-tniu chłopów — dalej — za nieprawną rewizję 

mego domu i za szarpanie się z m oją żoną i p rzezy j-
*śka;’które uży.a Pani mająca pretensje być „ N a jm ą  
s-OL/ifc ł* e lk ą “ «

List p. Dr. Łaza mego prawnego zastępcy, który 
Pani cytuje, polega na mylnem pojęciu informacji udzie
lonej mu w tej sprświe bo chodzi w tym wypadku o 
3 mi es. pobory jakie rai słusznie wedle umowy należą 
się, gdy Pani, przyznała mi tylko — naw et nie pełne 
pobory za okres 6-cio tygodniowy. Tw ierdzę zaś nadal, 
że wypowiedzenie służby, nastąpiło z mej strony.

Co do osóby „trze Je j"  o której Pani w odpowie
dzi swoiej wspomina, byłoby mojem zdaniem, najlepiej, 
wymienić nazwisko1, nie zaś, jak to Pani zwyczajem 
walczyć podstępem i oszczerstwami.

Zamykając tę, przypuszczam naw et dla Pani nie
miłą korespondencję, oświadczam, że na wszelkie dal
sze odpowiedzi, reagow ał będę tylko sądownie.

Ludw ik W itk o w sk i.

KRONIKA SPORTOW A.
L. K. S. Pogoń diowosi, że siwego czasu zapo

wiedziany match VII. Karu-lett- -Pogoń odbędzie 
się w dniach 6. i 7 sierpnia na boisku Pogoni, 
każdego dnia o godz. 6* wieczorem. 1

Skfad drużyny Piogam że względu na w ytsoką 
klasę gry Węgrów jest reprezanitecyśiny a to: M. 
Kucbar, Ignarowiaz, W. Kiuichar, Schneider, OuBcz, 
Wójcicki, Juras, Batsrfi, W acek'Kucbar, Garbień, 
Slonecki, Olearczyk, Tarczyński’ — Drużyna zaś 
Węgrów, wystąpi w  'składzie następującym: 
Kcasds, Gyurik (reprez, gracz węg.), Juhasz, Kni- 
ka, Rojsza (repr. gracz węg.), Veszter, Jaaiosy, 
Musy, Brener, Polak. Bobos (reprez. gracz węg.)

KRONIKA EKONOMICZNA.
4- Stosunki handlowe między Polska a Hi

szpania nie są jt&zcze uregulowane. Mimo to w 
noku ubiegłym Poteka sprowadz-u z HutzpŁlotft 
6.149 ton towarów, wywiozła zaś do Hiszpanii 
zaledwie 149 ton wyrobów powrożmczych.

Hiszpanja przysyła do nas nawozy fosforowe, 
szpirt dężld, drzewo korkowe, wełnę, konserwy 
rybne i różne surowce w małych ilościach.

W  tym  roku Polska może otrzymać stamtąd 
yOO wagonów pomarańczy, wa*to&cś akcło tnaech.

i pół miljarda marek polskich, oraz 500 wagonów 
ródiz^nkówj wartości dwa i pół ntiljada nrar. poł- 

Jedna peseta równa się ICO frankoim francu
skim, waluta w ięc sprzyja) znacznie naszemu eks. 
ponowi na półwysep ibtryjcki.

~t~ Geny Mętów tramwajowych we Wiedniu 
podniesienie zostaną w  najbliższych dniach i ko
sztować będzie W et dla dzieci 2 kor- 50 Hal., bi
let zwykły lo kor., bilet w  godzinach rannych 6 
kor., w  godz-kach wieczornych 15 tootr., a w go
dzinach nocnych 30 kor. Przed.w ojną kosztował 
bilet normalny od 14 do 20 haj.

-4- Zezwolenie na wywóz bydła z Czechosło
w acji Z Pragi dbnoiszą: Min. handlu podpisał u- 
chwałę p o w rę tą  w  sprawie wywozu bydła na Kon
ferencji min. kompetentnych i pańsitw. rady gesp. 
Z Czech wolno wywieźć 46.800 szituk (około 2 
proc.), z M orawy 11.500 sztuk (półtora proc.), a 
z  Słowacji 48.000 sztuk (3 proc.). W ywóz ze Ślą
ska-i z Rusi podkarp. zezwól cny będlzie od w y
padku do .wypadku. Każdy eksporter, otrzymują
cy pozwolenie pa. wyw óz 200 sztuk bydłai, obo- 
Wiązaicy jest 20 proc- żywej w  dobrym ga
tunku odstąpić dla Icansuńrcjii wewnętrznej po 
4 kor. 50 hal. za klg. Gdyby ceny' mięsa w  kraju 
się podnosiły, wydany zostanie za t e z  wywozu 
bydła. Po wyczerp?.n r  dozwolonego kontyngentu 
zastanowiony zostanie wywóz,

Kursa g ie łd y  lw o w sk iej.
Lwów, 4. sierpnia 192L 

Waluta markowa 
Wartość nominalna 

Ostatnia dywidenda 
I. Akcje bankowe za sztukę (łącznie z kuponem bieżącym.

ptacą: - tąd.: transak. 
Banf akcyjny związkowy Mkp. Marki p.

IV i V emisji 280—16-50 485'— — —
Bank Dyskont we Lwowie z80— 03 709— —•— —•—
Bank hip. galic. ‘280—30’— r 80-— — —

płacą- żądają: transak. 
Bank hipoteczny zemel. 280—28'— 420'00 —•— —•—
Bank Małopolski 280—22-49 650'— —•— —•—
Fank powszechny kredyt. 140— 7'— 290—  00'— ——
Bank przemysłowy 280—28'— 555'— ——
Bank ziemski kredyt, z K. 280—35'— 550’— — —

11. Akcje Tow. hand!. i przem.
płacą; żądają: trai.Sak.

Browary lwowskie 500—100 23QOO — ——
Tow. Chodorów 140— 03 2'Z23 2325 --
Tow. akc. Fabr. kart 140—42 1625 1775 1675
„Ćmielów* Fabr. porcel. 1000 — 00 3550 ----- ----------
Fabr. cementu „Portland 

Szczakowa* 14 0—28-— — —•— —
Tow. akc. „Galicji* 490-301 80-000 ----- ----------
Tow. Gafota 140—22-50 2050 00 --
Tow. Górka 140—15 40 8 o 0 o  ——
„Oikos“ Zakłady przem.

drzewnego 1000— 00 1150 4275 4200
W arszawska Ska akc. 

budowy „Parowozów"
I. emisja i II. em. 500— 00 1400 ---------------

„Peztt“, Pow. Zakłady
budowlane 500— 00 975 ------------

„Pocisk" Zakł. amunii. 35*1— 00 1060 1160 —
Polska Nafta 600— 75 2050 2300 2150
Polska Nafta UL em. 500 -00 -  00' -
Polskie Tow. handlowe

1. g o  III. e m is j i 140—2 1 --  1000 00 -------
P. Tow. handi. IV era. 140—21-— 00 ----- ---------------
Tow. Rakszawa 1 4 0 — 56"— 5300 ----------------
Zakłady elektr. „S lem a

wszystkie emisje) 140— 5'SO 2000 — —
Gai. Zakł. góm. Siersza 140—5-60 6000 — ----
Tow. Zieleniewski 140—20-— 6500 ------- ----------
Polski Glob 600-100— oe 0 0 -------

Waluty.
transak.płacą żądają:

Ruble carskie po 100 rb. 480-— 530-- —■—
„ s po 500 rb. 180-— 220- -
n n drobne 180-— 230-— —-—
„ ćumside (po litOO) 

(po 250)
55— 75-—
35— bo— , . •

Ruble dumskie kierenkl (po 40
i 20) 2 0 - 2 5 -- —,—

Karbowańce (po lOitGl 3 — 5—
Grzywny (po 500 i wyżej) 6— 10-- — * —
10U franków francuskich 145 - 155-— — ‘— .
100 franków szwajcarskich 23!)-— 310— — * -
1 sterling 6750— 7150- —
1 dolat amerykański 1900-- 2000-— -----
1 dolar kanadyjski 170u-— 1800- -
Marki niemieckie pa 1030 2350 - 2550-- — —
Marki niemieckie po 190 2 2 6 0 - 2150 —
Marki niemieckie drób.te 2 1 # — 2250--
Lei rumuńskie (po 50oj 2550— i 2660' — Cu
„ „ Urobas 2450-— 2550-- ——

Liry włoskie 7030 90-00
Czeskie korony (5000—1000) •2450— 2650— —
Czeskie korony niższe 2400— 2600— -----
Korony austr. uiera. stempl. 180-- 200' -
Franki belgijskie —— —ł—

,D  e w ) -  y.

Wyp:ata ra  Londyn
ptacą: żądają: trans4kc.
6730 - 7150-- 00

„ ra  Paryż 11500 15500 —
„ na Zurych 290— 310— —
„ na Pragę 2450"— 2650— -----
„ na Wiedeń 195— 225— 220
„ na Berlin 
„ na N. Jork

2400-- 2600— 00
1875 1975

„ na Medjoran — 00 00-00
„ na Bukareszt 2575 2675 -----
„ na Kopenhaga —— —'•— -
„ na Finlandja —'— —— _.__ %

O G Ł O S Z E N IA .
s § S # l* ir  i  n i e m i ł ą  W C?■ %0 B z n(jĝ  jąk i pach zapobiega

i znakomicie usuwa powszechnie znany„MlDORYNfr,’̂ ^
robu farm., labor. Ap. K ow alsk i w W r z a 
wie. Sprzedaż w aptekach, składach apteczn, 

i perfumerjach. Sposób użycia dołączony do każdego 
pudełka. Hurtowna sprzedaż. Przedstaw, na Lwów i 
wsch. Malop. f. »Ozon«. Hurtownia malerjatów apt. 
Lwów, ul. Kołłątaja 8., również ourtowo do nabycia 
P. Mikolasch i Ska i Apt. Zwiąż. Wytw. Handi. Farm.

kujruje A p tek a  RŁDERA w  K rak ow ie  
ul. K a rm elick a  2 3 .

K O N K U R S .
Niniejszem ogłasza się konkurs na posadę:
1. Polonisty (z historją polską),
2. Przyrodnika-geografa.

w prywatnym gimnaz. z piawern pub!, w Borysławiu. 
Do posad powyższych są przywiązane następujące pobory: 

a) płaca z wszystkiemi dodatkami o 50°/o wyższa, ani
żeli analogiczna płaca w służbie rządowej,

h) mieszkanie, opał i światło-wzgl. ekwiwalent pieniężny
c) aprowizac a ułatwiona.
d) koszta przenosin z obecnego miejsca pobytu zwra

ca się, — (zaliczka z góry). Inne warunki wedle' umowy
Reflektuje się przedewszystkiem na kandydatów, po

siadających pełne kwalifikacje, egzamin lub doktorat. Po
żądane byłoby uzdolnienie do nauczania robót ręcznych 
(slójd) i prowadzenia drużyny harcerskiej. Przy równych 
kwalifikacjach pierwszeństwo mają kawalerowie. Podania 
należycie udokumentowane należy wrosrć do Zarządu 
gimnaz. w Borysławiu (dyr. Gerstman) do 15. sierpn a l>r.

Centrala Agentur Handlowych na Wscho
dzie Lwów Trzeciego Maja 16, II. p 
Przedstawicielstwo Fabryk w  Żyrardow ie
Przyjmuje zamówienia na hurtowna dostawę wszeh 
kiego rodzaju płócien i wyrobów pończoszniczych 
Poleca do burlownej dostawy po cenach fabrycz
nych: Manufakturę z fabryk francuskich ,,Ełabh-
ssements Rheims“ manufakturę z fabryk Łódzk;ch, 
trykotaże, żelazo kowalskie, gwoździe, szkiełka do 
lamp, wyroby powroźnicze itp. — Wzcry uiożdu£ |  
oglądać codziennie w Biurze Handlowem od 4-6 pop.*

Gimnazjum koed. w Kraśniku
poszukuje nauczy cieli.

1) n a u k  p r z y p o d n ic w .c h  w r a z  z  f i s y k ą ic ł ie m j ą
2) h is to r j i  i g so g p a fj i,
3) g im n a s ty k i i śp ie w u .

Wynagrodzenie jest w gimnazjach państwowych plus 
dziesięcioprocento -  y ć datek. _ — Ipt&sz uadsyłaśt
Gimnazium d. Kraśnik Lubełśae. S674
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ZaMgdy chsrwczne

E l K f l f i f i  I*  i  Gnanej marki praw nie zastrzeżonej.
dla dzieci mm przez nsjwjbltniejszych lekarzy za jedynie ratpalne śrstfki,

B BŁ Żądać we wszystkich aptekach i droguerjach i odrzucać wszelkie* mniej 
I ff lB  W f i . l ' ! ! *  — — — — — — wartościowe preparaty. — — — — — —

99L  H  O ^  $Srt9 Sp. z ogr. odp. we Lwowie, ul Lindego 6.

KUWALSKINA od bolu głowy >' migreny 
GRANULKI od kaszlu 
SiluO R Y N  od.pofn .
KLAW tOł. od odcisków *
? ;3 0 L K I  f i ł Ł O r  ÓRCZE przeciwko osłabieniu

i alwnji
357 wyrobu Labr. Fai-mac.
Ap. KOW ALSu j ,  — W a r s z a w a  H lp ó o w a  I.

Żądać w a piekąc o i ssładacL aptecznych.

W SZgCHSW tATOW O ZN/tNY

krem K A Z I M l
METAMORFOZA

Nauka i  w y c h o w a n ie .

B A 'u rs  matury seminarjal- 
► iiej oJ Ł października.. 

Zarząd. Zachariewicza 3.
54K

Porady i p-ace.

Sz o S . r  przybyły z Wie
dnia ze złożonym tam ie 

egzaminem poszukuje posady. 
Łaskawe . głoszenia Czyk Mi
chał Zółkiow. 5687

te n » a ń k i >ub pielęgniarki do 
roc.nego' dziecka po

szukuje się natychmiast, do
bre referencje wymagane. 
Sykstuska 54, II. pięir.o na
p raw o . 5684

J edynie -jac irr
P R Z t Z

K O B I E T Y  
CAŁEGO ŚWIATA

NI ̂ ZAPRZEĆZENU 
RADYKALNIE USUWA 
PIEGI. WĄBRV.

>L£MY.

OGORZECJZRe.

fłNI# BKffKI, CERY

O g ł o s z e n i e .

M i  Kusił ń l
w Złoczowie

Podaje niniejsŁetn do wiadomości PT. inte- 
;'*w»wanydh Pra Lodowców i Członków powiato
wej Kasy chorych dla Dowiatu ztoczowskiego 

■w mysi § 5. rozp. Ministerstwa Pracy i O S. 
z dnia 21. marca 1921. Dz. ust. 35, sporządzone 
spisy wyborców do odbyć się mających wybo
rów D. legatów i Reprezentantów do Rady Kasy 
ch(vyct< w  Złoczowie zostały wyłożone intere- 
śoA anyw Jr wgląjnięcia w biurze Kasy ch i- 
rych w, godzinach urzędowych od 9 rano do 6 
wieogór juk również w urzędzie gminnym w Zbo- 
r&wie < Ułeskti ty dniach od 1. sierph!a ao 
10. sierpnia i&21 bliższe szczegóły o wyborach 

j Dodają odnośne plakaty. Wyhory odbędą się 
w dniu 9. października 1921.

Złoczów, dnlą 31. lipca 1921.VQ.
Zarząd pow iatow ej Kapy chorych

Władysław Podłowski.!»S8

.  P i  n ł i m n t 1 Benirala Agentur handiowyob na Wscbo- 
r . l U j f i y  _ fcie Lb* w m1 Trz1 d  igl Ja ja  tfc -  

i*u j&  ; Warszawa u l Wilcza 22. — RóWne ul. Szosowa 36. 
Oddzia' w Sosnowcu, Hotel Central Nr. 30. 

i ?  c b o k e  n o w e g o  z b i o r u  w  ł a d u n k g c h  
o w . P o d e jm u je  s i ę  a p r o w i z a c j i  f a b r y k ,  

T ^P O lń , k ~ o n  i r r t j r ,  i n s t y t c - J e 
P t tb l .c z n y o h .  — Dostarcza gwarantowane zbc, e sie- 

w najlepszej jakości. — Adres tei ig r a a w y : Wars/.a- 
^  . t U t t 11, Lwów - Równe - „Centrag“. 5676

t.

„ .j a i - z j . n  s t k a
aWS D osiadaiaca

biegła.
posiadająca francuckit 

..ngielski, mer iijcki i znająca 
polską stenografię, potrzebna 
zaraz.’ Tow. .Interpol* War 
szawa, Boduena 4. 682

Kupno 1 sprzedaż.
^  a r t t l e n ie  młyńskie, wal- 

ce, ka.spry, pytle, ele
watory dostarcza bezwłoczme 
* PILOT*, Lwów Batorego 4 

5592

J ip u j tk ę  mfassyn^ -do p tsan ia  
fihoehy .p o ła m a n ą . Zgło

szenia »jj. Z .*, a d m iiy s tr . r
'"ł .........’ , . 5665

$» p ł e k i  l upna lub dzierża- 
wy poszukuje Barbag, 

Lwów. ul. Paulinów j ,  II. o.
5667

g p g a rc e lę  dużą przy ulicy 
* Potockiego oraz kilka 
kamienic sprzeda * Fortuna* 
przy ul. Friedrichów 8.

6878

Większe i mniejszą
przedsiębiorstwa, tartaki; mły
ny, folwarki, hotele, restaura
cje poleca — C h w a s te k ,  
B y d g o s z c z ,  Pr*-nor*

o k a  51. . 5898

Su k n i a  różową, opalowa, 
barazo ludna, nowa, ta

nio do sprżedaniai Zdrowia 3 
boczna Potockiego. 56u2

Br a n s o l e t k a  z dyameu- 
cikami i złoty łuhcusżćit 

na szyję okazyjnie do sprze
dania. »Uniwersutn*, Pasaż
Mlkolascha.

i „ból* nut do Pkonul 
l  MB uo nabycia. Magazyn 
u nt B. PołanicCktegc, Taft* 
skiej 1. : 5690

HiT a . n i e n i c e ,  wil.e w wiel- 
“ W kim wyborze poleca 

f » C e i e r i f a s (*, Lwów Jagie-
loóska 17. i 5683

Różne.

Fo lw a r k  koło Lwowa, 60 
morgowy z młynem i 

stawem zamieuię za większy 
może być zaiszrzony. Janow
ska 128, we Lwowie. 5396

„K .A U }£«, wiedeńska pra
cownio bielizny i pończoch 
Kopernika 12 (naprzeciw 7 ;n- 
degaj. 5688

IK M e liz rę  do szycia przyj- 
“ f - mtrje śżwalńia przy ul. 
Tearyńskiej 1 A, codziennie 
do gudi. 5. 5673

m

■ M ieszkania.
K |a t (n iś tr 7  N ittm ann ,

■ pofiZ-kuje mieszkam a 
kawalerskiego 1—2 p >koi,
ewent, z łazienką. Zgłoszen.a 
Domagalićzów 5. 5663

Pilrra 1,11. Hirgia wm
,,HE£?:Oi'

poleca

L w ś & w
S y k stu sk a  %k]

5613

wiultli tpiir eentiwt, iDenu i
dobirowćj .jakości, jako to : T O R B Y  B .k o ln i ,
tn ia fstów e, n a  a k t a , , to rb y  p o d r ó ż n e , k u .r y , 1 

w a liz y , fa r tu s z k i c e r a t o w e  i t. p. 
W YROBY T R W A Ł E ! Ó E IY  FA ŁR Y  Ckłfff I

i wm imm C3lą.’

Młyn parowy
40 ton z parbwą piekarnią poważnej DroduKqi, wszystko 
w najlepszym porżądku, w wielkterti mieście Wielkopolski 
natychmiast do sprzedania. Tylko reflektatici posiadający ró
wnowartość 30 tysięcy do!aróiv wchodzą w rachubę, Oferty 
uprasza się pod „POI HAN11 do Tow. Akc. Reklama PołsKa, 

Puznali, Aleje Marctraowskk^o 6, 633

m  BIPSZCSY^SII i SYMUWoE

8 M M i m u  1 S|{?
V f 1 - Spólt, Akcyjna 1

-------------- dawniej » . BUSZCZYŃSKl i M. LĄŻYŃSKi —  ------
WHR5ZABA, E A ifow c m  10. T e ló f. 19735  

O d d zia ł w  KrakOWte, B a i  t t ś w a  17. T el. 1151.

Przyjmuj3 zamówienia na ormezlseża siewne
Żyto: oryginalne selekcyjne „Kair-ierskie“.
Żyto*. selekćjonowanv odsiew ,Petkuskiego“.
Żyto: pierwsze i drugie odsiewy „Petkuskiego“.
Fszenicę : oryginalną, selekcjonowaną „Konstancję*.

Wanda*'

Na zasadzie §. 16. statutu Zarząd zawiadamia, że

NADZW YCZAJNE ZGROMADZENIE
Akcionaijuszów Spółki Akcyjnej p. t.:

77

77

T Ś K A R Z Y S lim  ł»(JLóltlCH FABRYK 
-  -  hłJTY ŻELAZNE £ . A. -  —

odbędzie s ię  dnia 27. sięrpnia br. o godz. 6 w iecz. 
w  Krakowie, w biurze adw okata dra Ł  Fyschera 
_________________ uL sw. Marka i. 7. T

PORZĄDEK DZIENNY:
1) Sprawozdanie Zarządu i zatwierdzenie dotycMela

sowych jego czynności.
2 Nabycie dalszych nieruchomości.
3) Podwyższenie zakładowego kapitału na 500,000.000 

(pół miliania) oraz sposób i termin wypuszczenia akcji.
A \  r, r, 1  i m m n o łn  c t a t n t l i‘ 4j Ziniana i uzupełnienie Siatutu

CJzupełnienic zarządu oraz określenie wynagrodzę- 
ma dla członków Zarządu l Komisji Rewizyjnej.

6j Wnioski i interpelacje.
l a r z ą c



KURIER LWOWSKI z dnlz 6. sierpnia 1921. Nr. f83.
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W nr.. 6044 „Wieku Nowego" na niedzielę 24-go lipca ukazała się notatka, czyniąca 
nam zarzut rzekomo nie dość sprawnej obsługi wystawców na T a r g u  P o z n a ń s k i n .  
Odnośna notatka kończy się uwagą- „Koła przemysłowo-handlowe firmę C. Hartwlg dobrze 
sobie zapamiętają".

Nietrudno odszukać inspiratorów notatki, a już zupełnie widoczny jest cel tejże.
Wiemy o tern dobrze, że pewnym kołom małopolskim przedsiębiorstwo nasze, oparte na 
kapitałach rdzennie polskich, absolutnie nie jest na rękę. Najlepszy na to dow ód'trudności, 
jakie robiono nam przy otworzeniu pierwszej naszej placówki w Małopolsce, w Krakowie.

I jeśli inspiratorzy notatki, uprzedzając Publiczność Lwowską o otwarciu oddziału 
naszego we Lwowie, zamierzali nam notatką tą zaszkodzić, to oświadczamy niniejszem, że 
notatka ta jest tylko dla nas bodźcem- do przyspieszenia otwarcia oddziału we Lwowie.

Staniemy niebawem na gruncie 
' lwowskim do konkurencji

z temi firmami, które nas tamże tak gorąco witają. ~ <
Jesteśmy przekoneui o tern, że przedstawiciele przemysłu i handlu we Lwowie rie  

dadzą się obałamucić tego rodzaju bezpodstawnymi zarzutami i poprą powstającą we Lwo
wie naszą placówkę, która — jak wszystkie nasze dotychczasowe oddziały — da i tam do
wód swej sprawności, taniej, a sumiennej obsługi.

Zupełną bezpodstawność zarzutów podniesionych przeciw naszej firmie w „Wieku 
Nowym" stwierdzają -będące w naszem posiadaniu liczne listy dziękczynne klientów, którym 
ekspediowaliśmy eksponaty na Targ i z Targu Poznańskiego ku zupełnemu ich zadowoleniu.
Autor notatki w „Wieku Nowym" r.ie mógł nawet mieć najmniejszej wątpliwości co do nie
słuszności zarzutu nie dość szybkiego transportu, skoro Lrma nasza nie mogła mieć chyba 
wpływu na to, aby koleje małopolskie przesyłki szybciej ekspedjowaiy.

Dowodem istotnej sprawności naszej jest fakt, że w sam dzień otwarcia Targu 
Pozuańskiego’ (w niedzielę 29. maja) nadeszło do Poznania rano 7 wagonów eksponatów 
i wszystkie eksponaty z tych wagonów do godziny 10-tej przed południem, to jest w 3-ch
godzinach, były rozlokowane na miejscach wystawowych.

Lecz sprawność ta nasza nie bvła przypadkov'ą tylko na Targu. Podczas normalnego 
ruchu towarowego otrzymujemy codzień około 10-ciu wagonów ładunków zbiorowych, które 
w części ekspedjujemy dalej, a w części dostarczamy klientom miejscowym, nie licząc co
dzień nadchodzących kilkunastu wagonów pełnych, które również w ten sam dzień klientom 
dostarczamy.

O  tern, jak oceniają naszą pracę khenci nasi i Urząd Targu Poznańskiego, a więc ci, 
którzy mają prawo wydawać o nićj sąd, świadczą choćby poniższe listy, które z szeregu 
innych podajemy.

Oto co pisze nam Pabjanickie Tow arzystw o Akcyjne Przem ysłu Chemicznego, 
jedna z najpoważniejszych firm w Polsce:

„Pozwalamy sobie przy tej, okazji wyrazić WPanorn pełne uznazie i szczere
podziękowanie za łaskawe spieszne i sumienne przeekspedjowanie naszych ekspona
tów, które umożliwiło nam ukończenie wszelkich robót do czasu otwarcia wystawy."

A Urząd Targu Poznańskiego wystawia nam następujące świadectwo:
Niniejszem mamy zaszczyt donieść WPanom, że dziąkujemj- Im za współpracę 

położoną około stworzenia Targu Poznańskiego roku 1921.
Uwzględniając nadzwyczajne trudności komunikacyjne i opóźnienia przesyłek 

eksponatów kolejami Państwowemi, zaświadczamy niniejszem, że jesteśmy w zupeł
ności zadowoleni z Ich pracy. Przy tej sposobności raczą WPanowie również przyjąć 
podziękowanie dla urzędników Ich i robotników, którzy pracowaM wiecej niź 8 godzin 
a również i w święta. z  powaianiem

Miejski Urząd Targu Poznańskiego
Kierownik: M. Krzyżankiewicz.

Tyle szerokim Kołom Szanownej Publiczności dla wyjaśnienia sprawy.

Z poważaniem C. Hartwig Tow. Afcc.
D o m  E k s » p e d y c y j ‘ n o  -  H a n d l o w y  w  D o z n a n i u

O d d z i a ł  l w o w s k i ,  u l i c a  S y k s t u s k a  1 9 ,  I .  p .  •
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2 Drukami Polskimi pod zarządem Józeia Raczyńskiego we Lwowie ul. Chorążczyzny 31. Redaktor odpowiedzialny; Strolńsfcfc


